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n v l Sce J°0  Mk., w in- 
2 ,  Państwach 700 Mk.

cUresu dopia- 
_ ca się 10 Mk.

Cena

Clłl0l czekowe P. K. O. 
1 Rm,i ł *0-S61.

^ Wanpcje  otwarte w oK’; 
| <* Opłaty pocztow e1.

K I M R  L W d W S K I

wychodzi codziennie c godzinie § rano

CENY Q£Ł9!»a.E*:
Za v ientz nonjRuWł. Zwy- 
czarne 30 Mk. „N adełłine* 90 
MK , .Nekrnl&gfa* 80 ’ Mk., tw 
piTwszej Kolumn e & * Mk. 
Przed Kroniką 158 Mk . o kro
nice i korntuhkHy 131 Mk. 
O r.br,c otlusztnm  za ke£4y 
w yrłz  10 Mk. "lb ik i oprj.o ar 
o o w j.azn  13 Mk. 
prrw . . n,a tr. —  !,,»< .»  X  Mk. 
Cala stronica 3D.ÓM Mk., pot 
stronicy 15 0 ®  Mk., ra ta  »tra  
..J j  pjsrw-K* (pod szpfłm - 
k ittri BU.ikJO Mk . jed»a s*p«  
ta i:a I. struttłcy 30.łvd Mk. 
Paaki na kolctroacłi tek-.to 

wych -io cenirr 130 ,VSr. 
0 | I m k ii i i  na ułe jMałe I kwit 

ta o 50 :>i* tftit drokej. 
Opłoszeoia zoizan. o lOfrfcdroź 
J iU rjc r  Lwo i*skł* wychodzi 

z datą dnia a» o *e in e js .
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b a n k  z j e d n o c z o n y c h  z ie r r  p o l s k ic h
ODDZIAŁ WE LWOWIE

,0zpoczął swe czynności w lokalu, u lic a  H etm ań sk a  10, I. p ię tro
Załatwia w szystkie  o p e ra c je  banko w e na.jszvbciej i na n a jd o g o d n ie jsz y ch  w aru nkach. D y rek c ja  udziela wszelkich in form acji .

_  DZIAŁ GIEŁDOWY ■ —  =  ETAIWK DEWIZOWY, SJ2H

Utworzenie komisji dla rewindykacji Jaworzyny.
, W arszav:a. (PA T). M inisterstw o spraw  zagr.

^huiikuje, że członkowie komisji jaw orzyńskiej 
i VLJOe^ ’ '̂̂ an*s ła‘v‘' Grabski, S . Osiecki, Rom er 
. ■Sem kow icz zostali zaproszeni do w spól- 
. 2iału w kom. jaw orzyńskiej przez min. spr. zagr. 

ko wybitni znaw cy spraw y Jaw orzyny i za- 
* )szenie ta przyjęli. Prof. Balzer, do którego mi- 
^terstwo spraw  zagrań, zw racało się kilkakrot- 

r* Z prośt ■; a  przyjęcie udziału w komisji ja w o 

rzyńskiej, odmówił ze względu na z ły  stan zdro
wia. Ze stnony czeskiej wenoozą w skład komi
sji wybitni uczeni i politycy czescy  i słow accy : 
prof. Nicderie, Bidlo, Pantofliczek, poseł Hru- 
szew ski ; dr. Slavik. Komisja czesko-słow acka 
zajmuje się już od kilku tygodni pracami przygo
tow aw cze: ii i v  niedługim czasie można siię spo
dziewać spotkania obu komisji na pier wszem 
w. pólneiy po.-dedzeniu.

W obliczu przesilenia gabinetowego w flnglji.
L . G E O R G E  U S T Ę P U JE .

I Londyn. (A W ). „Saturn. R ev icv “ donosił, że 
L- George ustąpił, dotychczas jednak w formie 
^ o fic ja ln e j. Chamberlain otrzym ał od L. G eor
g a  zawaiadomienie, że ten ustępuje. C ham ber- 
a>n zamierza z powiadomienia tego zrobią użytek 
°Piero w ów czas, gdy bill irlandzki stanie się 

Ustawą.

CHAMBERLAIN KANDYDATEM NA P R E - 
M JER A .

Londyn. (AW ). Z e  sfer miarodajnych doaio-: 
że L. George nic ma zamiaru czekać z e !

swem ustąpieniem do czasu otw arcia konferencji 
genueńskiej. Przekonał się bowiem w czasie 
wystąpienia przeciw niemu Joungcra, że powaga 
jego ostatnio wielce ucierpiała. L. George zw ołał 
posiedzenie Rady am basadorów, którą powiado- 
mit o zamiarze ustąpienia ze stanowiska prem je- 
ra. Prawdopodobnym jego następcą jest Cham
berlain, gdyż Balfour nie zgacLa się na utworze
nie gabinetu czysto  konserw atyw nego. W szy scy  
ministrowie liberalni z w yjątkiem  Churchilla u- 
s tąpią-

II. Ogólno Krajowy Zjazd

P i ls k ie !  r m i i s l i Y t i w  BiiUowlanicłi
o d b ęd zie  się  w W a rs z a w ie  w d iiiaeh  25 , 2 0  i 27 m a rca .

Kom itet organizacy jny  prosi instytucje i osoby  in teresu jące się rozw ojem  
przem ysłu budow lanego o p ośpieszne nadsyłanie zgłoszeń uczestnictw a w Z it- 
ździe pod adresem Kom itetu O rganizacyjnego W arszaw a, ul. Ludna Nr. 9  a.

Program  Zjazdu ob ejm u j^  sz erec  niezm iernie ważnych i akt 3lnych spraw  
w ym agających om ów ienia przez p rzed staw icie l! w szystk-ch dzielnic Rzeczypo
sp olite j, a m ia n o w ie tt:

1. O gólno państw ow ą, społeczno-zaw odow ą organizację przem ysłu bu
dow lanego.

2. Państw ow ą ustawę budow laną i ustaw ę orzem ysł w ą .'
3. P olityk ę gosp odarczą państw a i zw iązków  kom unalnych w spraw ie 

odbudowy kraju.
4. Stosunek instytucji państw ow ej do przem ysłu budow lanego. 275
5. Spraw a robotnicza w przem yśle budowlanym.
6. O rganizacja  państw ow ego i pryw atnego kredytu budow lanego.

P. Dąbski a Skirniut.
(Od naszego korespondenta warszaw skiego).

W aiszaw a, 12. marca.
3 0  W ielka znajom ość stosunków na terenie 

państw nadbałtyckich, oraz liczne w ęzły, za
dzierzgnięte przetz tw órcę traktatu ryskiego z po
litykami przybyw ającym i do W arszaw y na konfe
rencję skłoniły p. Skirmunta do zaofiarowania 
podsekretairiatu stanu w ministerstwie spraw za
granicznych p. Dab-SKtemu. BraK jednał dostate- 
czosch  rękońmji na oapowietinie warunki orać ,11 
oraz uprzednia nagonka przecnv p. Dąt>$kimrał,. 
której iiie umiał odpowiednio udepfzeć gabinet, ur 
nicmożliwiają mu przyjęcie proponowanego stano
wiska.

P marszałek bri-ździ.
(Od naszego korespondenta warszawskiego), 

W arszaw a, 12. marca.
(K) Dziwną jest robota p. trurs&ałka Tr^mp- 

czyńskiego. W  kazdem ciele o'* Lmenrarnem za
danie przewodniczącego Izby poselskiej polega na 
ułatwianm kompromisów i szukaniu punktów sty 
cznych oiraz śderanic kanió^’. Zadanie zaś p. 
Trąm pczyiiskiego polega na zaostizaim i słosiMi- 
ków i potęgowaniu kryzysu. Obecnie, kiedy ga
binet p" PonTkowskiego został ponownie zmonto
wany i kiedy jednogłośne opinje nietyfko p. Sk ir
munta i przctlstaw idełt obczu centrolew icow ego 
p o lk n  śdają słuszność metod postępowania rządu, 
lecz i informujący Się przedstawiciele prawrcy, wk 
ostatnio przybyły z P aryża p. Radziszew ski, pod
noszą sUisezuioŚć tego stanowiska, p. Trąm pczyński 
dalej namawia delegację wileńską aby pozostała 
na swem opornem Manpwisku. Trzeba by było 
raz zdobyć się na męski krok i zastąpić p. Trąmp- 
czyńskietgo przez odoos iedniefezseto człowieka.

Z  R A D Y  M I N łi  ł K Ó W .

Vl'arszawa. (PA T.) 'Rada m ńiisł ó w  na posie- 
(feeniit dnia 13. bm. przyjęła projekt ustawy \x 
sprawne tytułu hiżj'n«rrr. ^atM^erctefla wińos!;: 
w sprawie w yw łaszczenia gnm tów  we wsi Netk*- 
7 mM onRn. ix>w. w ar s z a r o t ę  go na rzecz prz.ybłido 
wy we/.ia. kolejow ego wanszawakiego f? grunrów 
w Busku na rzecz bodowy kołcaiii łeczmczej.

"PA K T A T HANDLOWY P O LSI^O -SO Y  fECKI.
W arszaw a. (Tel. w ł) (G.) Odłożone w so

botę ogóme posicdzoiiR w sprawie miwwy han
dlowej polsko '.'.'^ ieckićj odbyto się w czoraj pod 
przewodnictwem podsekretarza stanu p. StrasS- 
biirgera. Jak  się dowutthi.kimy uacaS.y trwać l>ęch', 
X zczc nkoło 2 tygodni.
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-Przegląd światowy.
CiDiyBY KONFERENCJA GENUFŃSKA NIE 

UD a ŁA SIIĘ MOSKW  A S IĘ  ZEM ŚCI... NA P O L SC E
„Information uowia-thije sic w Berlinie, że 

w razte gdyby konferencja gem itńska nie zado- 
v o U ła v o s ji ,  sow iety maja zamiar napaść na P ol
sk ę i Ruinu.ije. .Rada wojenna' opracowuje odnośne 
ptany koleje v armia cała-podlega ścisłej kontroli i 
reorganizacji. Moskwa w ierzy w  neu trallp śJ An
glii oraz w to, że pomoc Francji dla Polski u jł -  
renwiiona zostanie przez strajki niemśeckie, ponad
to liczy na pomoc L i t w  kowieńskiej i na Ukraiń
ców  galicyjskich.

M O SKW A  P R Z Y G O T O W U JE  S IĘ  Na  KONFE
R E N C JA

W  M oskwie panuje zdaniem .P e tit  ParisieiT’ 
p rzek on an i, że targow ać się trzeba i bardzo, ale, 
że rząd sow jcćki mimo w szystkie pozory ukaże 
się ustępliwy. Delegacja rosyjska gotowa rozpa
trzeć rozmaite plany odbudowy R osji pod trze
ma warunkami: ł)  ż t  państwa europejskie nic bę- 
tkł uważać R osji :/a kolonję; 2 ) że przyjęta/zosta
nie zasada wzajem ności i R osja dopuszczona bę
dzie do odbudowy ekonomicznej Europy; 3) że 
kw estja uzkiania sow jetów  rozpatrywana bęone 
dopiero po pizedłożeniu przez de legaci ę rocy jsl^  
Wyjaśnień potu zolu  jmh.

HR, SFO R ZA  W  PARYŻU.
FRA N CJA , W ŁO C H Y, ŚROD KOW A EU RO PA .

P rzybycie hr. S forzy  dę P ary ża  komentowa
ne je s t przez prasę w yjątkow o przychyhiie, jako 
zadatek zbliżeni* wiosko francuskiego. Dzienniki 
przypominają, że jednym z  powodów upadku hr. 
Sforzy  były  jego sympatie dla Francji. Hir. Sforza 
jest zwolennik era porozumienia między Francja, 
W toobami i państwam i środkow ej Europy Zarzą
dy jego idą po jednej Imji z planami polityków ru
muńskich, które Polska w  dobrze zrozumianym i»- 
lenosoe poprzeć ze -awei strony powinna.

PO W STA N IE W  G RU ZJI.
Ok.) R ocznica zaprowadzenia bołszewiamu w  

f ir u z j  barta bardzo burzliwą; \y w ieli miastach* 
formalne powstanie., Ludność wyszią< 

na ulicę i gorąco m anifestow ała sw oją nienawiść 
du sow ietów . Bolszew icy chcąc stłum ić groźny 
ruch w zarodku, w yw ieźli robotników kolejow ych

"do M oskwy. W iadomości .tc- otrzym ał gruziński 
komitet w Polsce i ogłasza je w w arszaw skiej 
,,Swobodzie-'', ............ ......

—  JO

2? prasy niemieckiej.
Stosunkom w Polsce uświęca prasa nie

miecka coraz w ięcej m iejsca. Na uwagę zasługuje 
spraw a raczej pożyczki we Francji, którą spra
wozdawca „Beri. TageblA uważa za wielce, szko
dliwą dia Polski, albowiem Francja żąda od P o l
ski gw arancji, w kraczających w suwerenne pra
w a Polski.

B aw aria clągie się buntuje- W sejm ie baw ar
skim w yw iązała się dyskusja nad stosunkiem 
Biu.vąrji dc Rzeszy. Szcrfeg posłów', kilku z po
słów' partii środka i ludowej żaliło się, że cała 
B a w a ija  otoczona jes t szpiclami z innych krajów  
i centrali berlińskiej.

Afera paskarska umi. Hermeca. Senzację 
dnia budzi afera min. Hermesa, który, według re
w elacji „Freihcit“7- otrzym ał od nadreńskich w i- 
niarzy kilka transportów w iła  po cenie o  1/15 i 
1/20 niższej od ceny targow ej Spraw a ta ma by ć 
rozstrzygnięta na najbuzszem posiedzeniu komi
sji parlamentu Rzeszy.

Spraw ą wyboru prezydenta R zeszy zaczyna 
oyc coraz oaidziej aktualną. Spodziew ają się, że 
.wybory będą rozpisane zaraz po podpisauu ukła
du polsko-niemieckiego. P artja  Srresem anna daia 
już do poznania, że w najgorszym  razie życzy so
bie ponownego w yboru obecnego prezydenta 
Eberta.

Odm owne stanowisko Ameryki w  sprawie 
udziału na konferencji w  Genui uważa prasa nie
miecka za protest przeciw  polityce Francji. P o 
nieważ Niemcy mogą liczyć na riehb puparcie 
Ameryki, przeto prasa radzi rządowi, by w ystą
pił czynnie z projektem  reformy planu konferen
cji, ponieważ Lloyd George m a ręce związane 
przez to, że na konierencji w  Boulogne zgodził 
się nie poruszać spraw y odszkodowań na konfe
rencji w  Genui-

las, który przyznano włościanom jeszcze za ,“ l 
aow  w ęgierskich i las ten za rumuńskiej OnłtP*’ 
cji *słu#ył - gminie. Żandarmi cze scy  bagnetafj 
kłując chłopów, odbierali im drzewo, aż 
szcie dla uśmierzenia wsi w ysłano .wojsko. U .  
cer rozkazał potraktow ać chłopów karaoiuap, 
m aszynowym i. Od salwy' 1 chłop Iwan R 01™* 
now padł, wielu jest rannych-

Nagonkę j a  ks. bisk. Chomyszyna urZ*?L  
organ przcm ySticli profesorów i księży- »>-’ 
H olos". W ładyce stanisław ow skiem u wiele ttia Ł 
bóz nacjonalistyczny do zarzucenia, wprowaOF 
oowiein kalendarz gregoriański,! celibat i inne <*' 
tyństw a’*. Obecnie wymienione pisemko, i r e s Z .0 
skrajnio reakcyjne, m onarc|istycznc, nawołuje 
strajku; proponuje, by bisk™ owi nie płacono 
ków ępaschjaluyćli.

Rumunja nie popiera U RL. Z Bukaresztu, ^  
dle PATA, zaprzeczają wiadomości ycchndZjF’ 
ze źródeł sowieckich, jakoby Rumunia po©V°*’J| 
Petlurzc na /organizowanie arm j' i j i  i.ęryt-m 
rumuńskie m i udzieliła mu subsydium,

W ielki książę prowadzi arm ię. „Daily H eM ' 
donosi o nowej w yprawie W rangla dc poi u' 
w ej Rosji, na któiręj czole stać ma W ielki ks. ^
łaj przebyw ający  w Belgradzie i caryca matka « 
heerne w Kopenhadze. Rów nocześnie z WrangR 
n u  podjąć Petlura ak cję  na 'Ukraince. ^

GLÓW iśk U C ZESTN IC Y KO N FEREN C JI 
G EN U EŃ SK IEJ.

Hannower. (PA T). „M anchester Guardlaf*
kieł*

 00-

Sprawy ukraiński.
C zesi pacyfiku' i Ruś Zakarpacką mttraUeza-

ml. Ja k  donosi „Czeske S lovo“ , gminie T ereo le  w
komitacie rr aroiaroskim rzad czeski odebrał

daje zarys całego plar.u konferencji genuer)^ 
Expose rzeczoznaw ców  zredagow ane pod ;PrZ jV 
wodnictwein Keynesa, obejmuje 12 głównie 
punktów. Spraw y natury czysto jrolitycznej *>"•
dą wykluczone z obrad. Jak o  głównych uczeistn^

ków politycznych w konferencji wymienia 
chester Gua; d;an“ Ascjuitha, Poincarego, Nitti‘*®£ 
Benesza, W irtha Rathenaua i Lenina; jako id®™ 
wników strony gospodarczej zaś wymienić (h y ^
go francuskiego ministra handlu Buissona. 
Abla, sekretarza star,u SchrGdera, dyrektora J.
nsfrda M elchiora, dyrektora Cunor.a GlasenaPP9-
-Urbisa. ■■■ y
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Ignacy Daszyński.
Sylw etka parlam entarna.

D aszyński obchodzi 25-łecie sw ej dzia- 
dzłałatnośd poselskiej. Z tej okazji pomie
szczam y jeg o  sylw etkę, stanow iąca rozdział 
„Przew odnika po Se jm ie” , który niebawem 
zaczniem y drukować w naszem piśmie.

t  S ta r1' lew  parlam entarny zasiadł przy sto*
tiku bufetowym. W szedł przed chw ilą w yp osio
wany, krokiem sprężystym , saawtor, po trosze ple- 
bsem gardzący władca i zdobywca jego nastro
jów  i  myśli. A teraz, gdy w pustej prawie sali nie 
śledzą go niczyje oczy, zgarbił się, pochylił, 
zwrok spuścił — a sa cżęk a : dolna obw iiła . Znużo
ny starzec. —  Ktoś się przysiadł. D aszjńskS w y
prostow ał się, otrząsnął z siebie znużenie i ro z
mawia —  dostojny, inomicany, nieprzystępny.

Godzin ternu dwie p rzem aw iałw  pełnej tebie. 
Sata była pusta — na w ieść o  t^m, że ma prze
m aw iać D mzvński — zapełniła się. Zaległa cisza. 
PoohyBły sic głow y z trybun ku sali. f  D aszyński 
zaczął mówić.

Nieco pochylony ku słuchaczom, ręce rozło- 
' żyw rzy płwgj soba po ob>u stronach pulpitu, za

cz y n i cichym , niedosłyszalnym prawie szeptem. 
Rośnie cisza w  sałL A w ciszę spadać poczynają 
p ie m m e  zdani i —  powoli, niepewnie, ociągają*- 
sic wychodzą z ust. M ówca jakby szukał słów, 
tonu, drogł do własnego w nętrza, do dusz słu
chaczy. Znalazł. I uderzył fanfarą. Znużony, zer
w any glos rozprostow ał skrzydła do lotu. P oszy 
bował w sfery wieSekgo, szlachetnego, poetyckie
go patosu. Słow o. hajrmon&nK* k ojarzy  się ze s ło 
wem, dźwięczy mełodja zdań i okresów , szeroko 
i śmiało w tóruje dłoń, m ocy dodaię dunrne,

roziskizone oko i siw a, zam aszysta czupryna. 
Ustęp się skończył, a mHodja dźw ięczy —  i długo 
dźw ięczeć będzie w duszy.

I znów głos przyciszył. T o  przejście. M ówca 
jakby  by ł znużony lotem, zaw stydzony jego w y - 
sokośoią, zniechęcony poy.Totetr ua ziemię. T o  
złudzenie Gotuje się do skoku. P róbow ano i.nt 
p r z e r w a ć ;  niedołężne strzały  przeryw ań nie zdo
ła ły  pow strzym ać lotu. Nie daruje tego jednak 
Daszyński. Nic zdołał porw ać, to ośmieszy sa i- 
kazmem, poniży wzgardą, ziarnic huraganowym 
atakiem. Już odkrył przeciwników. Ju ż  w ybrał 
jednego z nich. P a trzy  nań z lekcew ażeniem  po- 
błażMwem orła pewnego sw ej zdobyczy, a dzi
w iącego się je j śm iałości. Puścił grot zjadliwego 
dowcipu. Jeden, dnigi- Głośna w esołość na sałi. 
Solkiaryzirje sic ze czwyoięzcą. Przeciw nfk skon
fundowany, zaczerwieniony pióbuie coś repPiko- 
wać. Nie udaje się. DasayńsKi odtrąca go ręką. Za
łatw ione; działo żagwożdżone.

T eraz  móyfca rozszerzył rozmiar i rozmach 
ataku. O ujął nim całość w rogiego obozu I zmienił 
ton; jest to zrazu satyryczny  nałos. Jak b v  się ózi- 
wtł, że mogą istnieć ludzie tak przewrotni, a przy- 
tteti tak  bezm yślni. S traca  ich w dół. Odrzuca, 
kopie ich argumenty. W raca  na sw oją w yżynę. 
Umosi go na nią oburzenie.? T o  nic, że ludzie i ro 
bota tak  marna. A b  czy państwo nie cierpi na 
tem ? C zy nie je s t  konieczna akcia wspólna prze
ciw szkodnikom?

C hw asty wyrwranc. pole oczyszczone. D a
szyński wzywa do wspólnego działania w myśl- 
sw ej idei. G łos zniżył; nabrzmiało w g ło sb  uczu
cie. Aż w  końcu fanfara finalna. Oklaski. Schodzi 
i wolno a m ajestatycznie ópustzeza salę.

P olitycy  pitnie słuchają D aszyńskiego. Ale 
nie wiem, czy  aktorzy, adepci tego kunsztu, ad
wokaci i kar*dvdaci na ^eterów  korzystają z popi
sów  tego wielkiego, zam ierającego dziś kraso-

m ów stw a, cz3r chodzą słuchać, jak to m ó ^
t - w z y ?

N b w  (.tźe.-iięku, -a n i w  formie tkwi 
w artość, a nie na now ości czy  głębi teorii. • ^  
ktryn spoczyw a nacisk w mowach ''D aszyński?^' 
Jest/on —  o ile o uży tkową w artość tych 
chodzi —  przedew szystkiem  mistrzem 
poitityczncgo, z którego ma w y ró ść zbiorowy J j t  
strój, opinja i /.owa konstelacja. Celem jego m??? 
dziś, wykazanie, że P . P . S . jest patriotyczną 
tją, powołana do r/ądz^Jiia w Polsce wraz 
łym obozem  dem okratycznym . I nie tyłe w anFL 
mentach rozum owych, ile w tonie uczuck>v^ "  
w  glaskan.ru melodyjriem przyszłego wsp"ół-MH| 
batanta, w ośmieszaniu, poniżaniu i osamotni*™* 
przeciwnika tkwi siła akcji. Gdy Daszyński  ̂
kuje narodową deirokraiCję, w szystkie t w a r z e ,^  
słów  innych stronnictw  tryumfująco zw racają 
ku atakow anej praw icy. A ro wam dojechał. 
niż byśm y m y potrafili. I w ydają się sotrfe 
autorami zw ycięstw a — najw iększy tryumf 
cy , który umiał naw iązać w ęzły solidarności ; 
gatyw nej i pozytywnej, Jk

A gdzieś, kiedyś, \ d y  z dołu w iatr p o ^ r 1̂  
inry, m óv'ić będzie radykaftrre. Ale tego 
mowa mniej mu dziś przypada do smdkti i 
mu jest do tynnzy.

D aszyński ozuł sic doskonale w roli 
premiera. Ten szlachcic socjalistyczny o minj8 ^  
natora lubi blask, przepych, reprezentację- ‘ J S ,  
w tadzę-kocnankę. Uciekała przed, nim za 
dych, gdy giromił słov,'em i Piórem. Nieuch1* ^ ^  
była w wieku męskim. W ialczyl, tęsknił, 
w ał, gorzkniał. Dała się uebu^Tcic starcow i "  
chwilę, . w ym knęła się. Został sam. Smutna 
starość samotna. Niema na co czekać. Ona. 2 
się, nie w róci. Wfodzbttlorz JampolsK^
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Zjazd bałtycki w Warszawie.
W ST Ę P N E  NARADY.

^Od naszego korespondenta w arszaw skiego).

W arszaw a, 12. marca, 1 

lU , *'•' P rzyby w ający  przedstawiciele państw 
^ “Ałtyckiich na zja^d do Wa-rszawy usiłują na- 

soa|Z'łC ko,ntakt z różnenti grupami pohtycznemi 
Usil ^Cze”Ĝ w‘a polskiego. P oseł Jodko i ookokiicki 

l,ią ułatwić orientację przybyłym  gościom.

U S T R O JE  DEiŁ a TÓW n a d b a ł t y c k ic h .

c ĵ j Przy jeżdżający  delegaci państw nadbałty- 
c ‘ U radza ją  tendencje vv k ' e r u n ® 1 daleko idą- 

s ^ 'w zajem nego uzgodnienia całego szereg",] sto- 
gól ° W w zakresie polityki żfcgramuzinej. Szcze- 
d z ^  ^ ^ 'o s lo śc i zadaniem będzie umiejętność od- 
,ri0 . nia na przedstaw iciela łotew skiego p. M cic- 

lcza, który posiada poważne w pływ y wśród 
j .^ s ta ły d i członków delegacji, a k tóry  w  osta- 
' P czasach 'zdradzał znaczne skłonności w kic- 

u Polityki nieprzyjaznej dla Polski.

4<
l

M O W a  MIN, SKIRMUNTA.

. W r z a w a ,  (PA T.) 0  godz. 1 po puudnhi o- 
cia *  postała w pałacu rady ministrów konie reu- 

^ n istró w  państw bałtyckich.
Pań f  P^azji otw arcia konferencji ministrów 
n ® w bsł>yckich .m inister spraw zagr. wygłosił 
ko Przemówienie: Pozw ólcie mi, że krót-
C: ^ ^ te m  W am  otw ierając dzisiejszą konfereu- 
1 k k f kich rrŜ ^  oczekuje od niej rezultatów
Te w tej mierze przynosi je j życzenia. Konfe- 
j Cja,< która nas tutaj w  W arszaw ie złączyła, 
szv Z .pullktu widzenia fo-rmahiego jedynie dal- 
Cji ,tT1 ciągiem i logiczne,nr rozwinięciem konferen- 
sinoT3  zebraliśm y się w łipcu r. z. w Hel-

, gforsie. Zadaniem na&zem obecnie będzie poro-
Plek-^ Si  ̂ 0 0  szenszych zagadnień w  kam- 

^  spraw ogólnych, z pomiędzy których kon- 
p e,^ a genueńska przedstawia tak jaskraw y 

wykład. T e  spraw y, które są nam w spólne,,tw a-. 
*  jakoby jedno ognisko tez zebranych i ugtlipo- 

y  pych w programie konkretnym i pozytywnym.
sZąc do uprzedniego porozumienia się między 

s ^  Pic m am y l>3 najmniej zamiaru narzucać na- 
D , Cn wspólnych poglądów, któremukolwiek z 

nstw  łub też z grupy państw. Jesteśm y tutaj 
zyscy bezpośrednimi sąsiadami Rosji. Kraj ten 

*j Jest dla nas i nie bedzie terenem  eksploatacji 
'tycznej lub ekonomicznej. Nie mamy również 

^ - a r u  udzielać Rosji jałmużny, dowodu krótko- 
fdantrppji, naw et gdyby stać nas na nią 

fo. Filantropia' taka m ogłaby iedynie przedłu- 
‘  okres kryzysu. Jedynym  programem konkret- 

m ogącym przynieść korzyści i możliwVm do 
taf .  zowania wydaje sic ndm być w tej mierze 
nar' Drogra,n' który drogą w spółpracy m iędzy. 
"  r‘ v' >wej przyw róciłby powoli olbrzymim lere- 

m Europy W schodniej ich zdolność do życia 
Produkowania, o r a z ‘ w łączyłby  je drogą poko- 

aJ v‘t- do spólnoty europejskiej. Jeżeli pragniemy,.
y dzieło odbudowy, które pragniemy rozciągnąć 

bbn-ZeW nJ,*r7  naszTCly granic, by ło  dziełem w y- 
■noT^ po,koiowem, musimy w ym agać nienaruszal

ne! traktatów , któreśm y podpisali i które nic 
iw n .3 Poddąne pod, dyskusję w żadnym \vy- 

adku i w żadnej formie.

°W ?O W lE D Ż  REPREZEN TA N TA  PA Ń STW  
BA ŁTYC K ICH .

s jed ts r »d. (PA T). Cz. B . P . Na końcosócm po- 
j0  ^ “niu konferencji belgradzkiej 11. brn. przyję
ły 3ednogłośnie nast. rezolucję: D elegaci Polski, 

1T,Ułlji» C zechosłow acji i Jugosław ii, którzy ze- 
-s,ę na konferencji ekspertów w Belgradzie, 

V̂s całkow itą zgodność poglądów we
pr zystkich spraw ach. Opierając się na zasadzie 
Qe2y^ te j dla porządku dziennego konferencji w 

nuh iż nie L.oże by ć narzucona żadna zmiana

raster spraw .zagr. F jp  jąk następuje: W  imieniu 
Estonii, Finlandii i Łotw y, oraz przedstawicieli 
tych państw na konflrenoję w arszaw ską zwracam 
się do w aszej ekscelencji z jak  najglębszcm  po
dziękowaniem za jego tak uprzejme słowa. P rz y 
łączam się do podzielanej przez wszystkich na- 
dzieoi, że rezultaty te j konferencji będą tak po
m yślne, jak tylko to jest możliwe i że zaznaczą 
one zbliżenie możliwie jak najściślejsze pomiędzy 
naszymi czteroma kratami powołanymi do ochro
ny całokształtu tylu wspólnych interesów, oraz do 
id i skonsolidowania. mając na względzie koor
dynację naszych w ysiłków  w przededniu tak do
niosłej konferencji w Genui i pracy nad odbudowa 
ekonomiczną Europy wschodniej — szczęśliw y 
z tego powodu, żeśrm’ się' zebrali w pięknej sto
licy Polski odbudowanej, wolnej i niepodległej. 
W yrażavfu jak najgorętsze życzenia pomyślności 
dla w ielkiego narodu polskiego.

MIN. SKIRM UNT PRZEW O D N ICZĄCYM  
K O N FEREN C JI.

Po tern przemówWiyu min. Skirmunt zapropo
nował w ybór przewodniczącego konferencji. Na 
wniosek prez. min. i min. s p r a w  zagr. Łotw y M e- 
jerow icza, postanowiono powierzyć przewodni
ctw o konferencji ministrowi spravn zagr. Polski p. 
FkirmuiDtowi, który  ze swej strony zapropono
wał prowadzenie prac konferencji w komisjach 
Po przy jęc iu  tego wniosku postanowiono utwo
rzyć dwie kom isje: polityczna i ekonomiczną.

P R Z Y JĘ C IE  U NACZELNIKA PA Ń STW A .

W arszaw a. (PA T.) Po posiedzeniu konferencji 
o godz. 13.30, reprezentanci państw bałtyckich 
przedstawili się prezydentow i ministrów p. Poni
kowskiemu^

O godz, 14 odbyło się i pierwsze oficjalne 
przyjęcie gości bałtyckich u Naczelnika Państw a.

POSIEDZEN IA K U M ls j! .

W arszaw ą, (TcT, wł.). (G). Po powrocie z 
przyjęcia u Nac/elrńha Państw a odbyła się nowa 
konferencja miiiistnnv spraw zagr. p rzy  udziale 
p. Augusta /Jalcwskiego.. dyr. dep. dypl Narady 
trw ały  do 5. popol., poczem odbyło’ się posiedze
nie komisji poi. i ekonom. Na pierwszem posiedze
niu kom. politycznej pod przewodnictwem min. 
Skirnuinta omawiano przedwstępne sprawy' spo
sobu uregulowania wzajem nych sąsicdzkicii sto
sunków miedzy rcprezentowanemi iłaństwami. 
Narady w ydały pozytywne wyniki.

W  komisji ekonom, wzięli udział z ramienia 
Estonii Stranddiauii i poseł estoński w W arszaw ie 
Hellat. Z ramienia Łotw y min. skarbu Kahmisz i 
poseł Nuksza, f :in!anuji min. Ehrstróm . Ze strony 
iiolskiej p. Pułaski, dyr. dep. sk. Makowuecki, dyr. 
dep. przern. i luuidlu T^mnenbaum i delegaci tnin. 
spr. zagr. Rozwadowski, Roman i Stan. Zalewski.

Omawiano kwestie łączności interesów 
państw bałt. w zakresie spraw' ekonomicznych. 
Na pierw szy pian w ysunięto sprawę komvencji 
handlowych. Co do zasadniczych punktów osią
gnięto zgod-n Szczegóły będą rozpatryw ano ju
tro. W  związku z kw estją konwencji omawiano 
sprawy taryf, ułatwień celnych i handlowych.

W arszaw a. (Tel. wł.) (O.) Dowiadtijutmy się, 
że posiedzęirie czterech ministrów państw bał
tyckich będą się odbyw ały codziennie, dla oma
wiania spraw' w yłączonych z pod obrad komisji.

istniejących traktatów , mając najlepszą wolę 
współpracowania w dziele odbudowy gospodar
czej Europy, doszli eksperci do porozumienia 
co do- wspólnego stanowiska w kwestiach, kcóre 
będą przedmiotem obrad w Genui.

Konferencja rzeczoznaw ców  zatwierdziła re
zolucję zredagowaną przez sekcję transportową, 
sekcję dla spraw finansowych i sekcie ekonomicz
ną. Pow yższe’ rezolucje nie będą podane do pu

blicznej wiadomości, jednak „Potitiką’’ podaje pe
wne rzczegóły dotyczące tyoh rezolucji. I tak : re
zolucja sekcji transpoi iOWrej omawia sprawę usta- 
nowiełńa stacji granicznych, ujetkrostahiienra ta- 
ryśy -etne-j. oraz ułatwienia dotyczące zakupu ma
teriału kolejow ego i rekonstrukcji zniszczonych 
torów, w reszcie spraw ę wymiany między 4 pań
stw a materiału kołejow^ego -ira węgiel- Rezokicja 
sekcji ekonomicznej omawia spraw ę wzaiemoego 
otworzenia kredytów  i.arxLt>wych dla 4 k iajów , ( 
oraz sprawę ustaiemia wspólnego statutu w tj'nn 
prze dmiocię.

Rezokicja sekcji finansowej oś-waadczc, że 
międzynarodowe kredyty sa  konieczne dła stabili- 
zacji waluty, niezbęanej dU odbudrwy Europy 
środkowej.

D elegacja czesko-śiow acka w raca dziś do 
Pragi. W  kołach politycznych tw ierdzą, że konfe
rencja osiągnęła zamierzony cel w całej pełni.

Nu y YY  GABINET r R Z E u M  A-iYI S IĘ  SE JM O W I 
W  PRZ Y SZ ŁY M  TYGODNIU.

W arszaw a. (Tel. wł.) (G.) Prezydent Poni
kow ski zwrócił się dc m arszałka Trąm pczyńskie- 
gp z propozycją odłożenia wyznaczonego na pią
tek plenarnego posiedzenia sejmu do przyszłego 
tygodnia. Propozycję sw'oja niotr wuie tern. że 
rząd chciałby wprawdzie jak najrychlej przedsta
wić się sejmowi, lecz spraw y związane z konfe
ren cją  państw bałtyckich zbyt wicie mu w tym 
tygodniu zajunpją czasu.

INAUGURACYJNE PO SIED Z EN IE RADY 
M IN ISTRÓW .

W arszaw a. (P a T ). W czgraj o godz. 12. od
było się pierw sze inauguracyjne posiedzenie Rady 
ministrów z udziałem delegacji bałtyckich. O g.

1 ltf" będą kontynuowane prace delegacji bałty
ckich z udziałtm przedstawicieli rządu poiskiego.

OSTATECZNA UNIPIKa C JA  B . DZIELNICY  
P R U S K IE J.

W arszaw a. (PA T). Stosow nie do powziętej 
w swoim czasie uchw ały Rady ministrów yv sprą- 
Wfc ‘tinhikucii b. dzielnicy pruskiej, w-wjebltałł 1H- 
1mr ' do Poznania przedstawiciele mirfłsićgstw^a 
spiaw  wewnętrznych, dyrektor depart. ljezpie- 
czeństwa i prezes Stefan Urbanow icz, ayrektor 
dep. adm iiiistracj jaego p. K. Lcuc i naczelnik 
wydziału aamiif.' p. Kącki celem przejęcia admi
nistracji spraw wew nętrznych. i: akt ten stanowi 
ostatnie ogniwo w dziełu zjodnoczeipą dzielnicy 
PiastO\Ysk,ci z Rzplią.

NIEM CY U RG U JA  O P R Z Y SPIESZ EN IE  
ROKOWAŃ PO LSK O -N IEM IEC KICH .

Genewa. (PA T). Dnia 10. brn. przybył do 
min. Olszowskiego tajny radca Stockham iner 
wyznaczon:,’ przez rząd R zeszy niemieckiej na 
pełnomocnika do przyszłych ogólnych polsko-nie
mieckich rokowań celem porozumienia sie tak cr; 
do kwestii, które będą przedmiotem rokowań, jak 
również co do czasu i m iejsca tychże. P . . S tock- 
haimncr doręczył p. Olszowsktemu spis zagad
nień. w ygotow any przez rząd metn., obejm ujący
6  rozdziałów', zaw ierających 19 punktów, wśród 
których figuruje układ gospodarczy, tranzyt do 
Rosji i spiaw a mniejszości. P . Stockham m er za 
znaczył, żl- rząd niemieckie pragnie rc/żoooząć ro. 
kowania u ożliwic jak najszybciej. W obec konie
czności dokonania bardzo poważnych prac przy
gotow aw czych, ustalono, że rokowania będą m c 
gły rozpocząć się dopiero w  sierpniu. y

ZBRODNICZE ZAMa CHY NIEM IECKIE  
NA C. ŚLĄ SKU .

Katowice. (P a  TA Z oowodu ostatnich zama 
chów zbrodniczych Niemców na ludność po'ską, 
Nacz. Rada Ludow i na posadzeniu w dniu w czo
rajszym uchwałrła wyciąć odezwę, w Której za
z n a cz a , że gw ałty  niemieckie na G. Śląsku po 
drugiej stronie przv6 zlej grcnicy polsko-niemie- 
ckie, przybierają z każdvm dmem coraz gwał 
towniejsze forłny. Od oogrotnów i prowokaci' 
przeszły niemieckie bojówki do krwaw ych zama
chów. W  dniach ostatnich do powszechnie szano
w anego ks. M atei’ w  Szobieszowiicach, a zarazem 
prezesa Komitetu polskiego niemieckiej bJsęści G 
Śląska dano kHkaiKtście s z a łó w .  Rów=n!eż 'do

i . przemówienie powyższe odpowiedział w 
delegacji państw- bałtyckich estoński mi-

Rezolucje konferencji M, ententy w Belgradzie.

i
\
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mi esz Kania p. śliw ki, radnego miasta Gliwic, rzu
cono dwa granaty ręczne, które spowodowały 
śm ierć ó-letnicgo dziecka. 0  podobnych zama
chach donoszą także z innych okolic iiicmicektej 
części u . Śląska Chodzi tu o konsekwentne prze
prowadzenie planu usuwania pracz gw ałt najdziel
niejszych Polaków , albo zmuszanie ich dc opusz 
cżanU owego ludtu, 'którego interesów  z poświę- 
ce-r.em orani! i.

GREC KI Ri/\D GUNARISA P G D \ L  S IĘ  
DO D Y M IS JI.

Ateny. (PA T). Na posiedzeniu zgromadzenia 
'narodowego oświadczył prezydent Gunaris, że 
przyjął pośrednictwo aljantów w sprawie konflik
tu grecko-tureckiego, przyczem  premier postawił 
kw estję  zaufania. W  wyniku głosowania rząd o- 
trzym cl votu... nieufności 162 głosam i przeciw 
150, wobec czego gabinet podał się w pełnym 
Okładzie do dymisji. —  Król pow ierzył misję u- 
łw oi^enia nowego gabinetu TiatisóW i.

ŻMlANA P O lIT Y K I A N G IELSK IEJ NA B L IZ - 
KIM W SC H O D ZIE.

Ltdfłeld (PA T). D yblom atyczłł^ spraw o
zdaw ca „O bser/ei*^  dowiaduje się, żc w krótce 
będzie ogłoszona zmiana polityki angielskie] na 
bliskim W schodzie. Lloyd George ma przygotow ać 
propozycje na konferencję m inistrów  spraw za

gran icznych  w Paryżu. -
s  ------ 0 0 -- —

Wiadomości telegraficzne.
K rjh ik a  polityki pófsktej. W tirsżaw a. (Tel. 

wl.) (G .)  Ja k  się dowiaÓMioniy król jugosłowiański. 
Ateksantk>i od znacz^  w szystkich członków  dele
gacji polskiej na konwi ełicję belgradzką w yzszy.ni 

lordtiaurti. A mianowicie pp. OKedźkicgo, Romana 
Kno^tó, Bdw aftl* R ożko i jastrzębskiego.

W arszaw a. (PA T). W  Belw ederze v rę c *o .i0  
w ub. niedzielę Naczelnikowi Państw a order ło
tew ski „Ladschplesis" 1. kl. że w stęgą, bo Na
czelnika P aństw a w ygłosił przemówienie prezy 
dent ministrów M eyerow icz.

W ybory  rumuńskie d ały  zw ycięstw o partii 
libfcralntij ź Brwthłftu na czd e , k tó iy  będzie tok 
fiułiĄjL& l większością 369 głosów  przeciw  JOO ffł. 
optieycji. (PA T.)

O ienzvw a turecka. Na froncie grecko-tu re
ckim panuje żyw a działalność Jw jm va. W  odcin
ku Kodia • zaatakow ały  w ojska tureckie pozycje 
nieprzyjacielskie i w yp arły  w ojska greckie w  
kjeruitku półnucnu-zachudniin. tPA T).

Pow stanie w Albanii. Pow stańcy  albańscy 
zajęli D urazzo i część Tirany. Rzad w yjechał do 
tloesan- (PA T).

Am erykańska książka o wersaiSkim traktacie. 
.W aszyngton. B . sekretarz stanu Iansw ig w ydał 
nową książkę a  Konferencji pokojow ej w  W ersa
lu, w  ktorel głosi, t e  konferencja ta była dziełem 
4 mężów niedobranych ze sobą, z których tyłka 
Clemonceu wlfcnzial co  czynić. D latego upanwwał 
sytuację 1 ugruntował militaryzin francuski. O 
W ilsonie w yraża się Lausing w książce sw ej u- 
jcnitile, głosząc, że były prezydent Ameryki za
chow yw ał się na konferencji jak  żak i nie w y 
znftwal się zupełnie w  stosunkach państw euro- 
'pcjskłwłł. (A W ).
, N a& Aleia! ■ kouterencia. Praga. Radio. W e
dle „ P fag ef1 P re sse " , odbędzie się dnia 2L  bm. 
w  B u aap eszcL  konferencja czesko-jugosłow iań 
■sko-węglerśkd W spraw ie bezpośredniej kotmuii- 
kacM między P i agą a Zagrzbiem. (PA T)

'Lokaut 480.000 robottńaón . Londyn R dtO. 
.Rokowania pracodaw ców  ze Związkiem zawodo- 
,-wych m aszynistów  rozbiły  się. P rzedsiębiorcy 
jpo^trzymali sw e stanowisko, że wdministracja jest 
'ich w yłącznym  udziałem Lokaut, k tóry  ma do
tknąć 400.000 robotników, ma się .-oaooczać z koń
cem  bieżącego tyrodiria. (PA T.)

sza, odbył się onegdaj wieczór poetycki Józefa 
W ittlina.

Rozpoczęły wieczór przekłady wojennych Ii 
ryków chińskie!:, dziś w cąlej Europie w modzie 
w krótkiej, surowej formie zdwm^rznej, zamyka 
jące niejednokrotnie treść bogatą. Utwory wtasne 
odczytane przez poetę, znane są przcuraż-nae 
czytelnikom „Kuriera Lwowskiego*' i „Tygodnia 
L iterack ieg o '. Najgłębsze, najbardziej szczere 
przez to właśnie najbliżej łączące treść we 
wnętrzną z formą, były oba .poetyckie wstępy do 
przekładu Gi-lganu-sz i Odyssei. Jeszcze  raz spraw 
CUiło się stare jak św iat twierdzenie, źe w poezji 
b t*4 )ośrednie przeżycie ma największą w artość 
nieskończenie w yżej stoi niż wszelka, choćby 
najdoskonalsza retoryka. P oeta, który straci 
wiele dni w tak bliskiem współżyciu z Homerom 
musił go w końcu naprawdę ukochać. To umiło
wanie bije zarówno z „Elcgji do Homera**, jak 
z sam ych w ierszy przekładu, z którego usłyszei- 
iiśm y pieśń XI. i X X IV . (L).

- — oo— >

Wieczór [louzji jugosłowiańskiej.
odbył się w czoraj w  sali ratuszow ej staraniem 
Związku zaw. literatów. Zagaił go pięknem prze 
mówieniem dr. Tadeusz Lubaczew ski, konsul poi 
skl w Zagrzebiu, niezwykle zasłużony propaga 
tor zbliżenia polsko-jugosłow iańskiego w szeregu 
dzieł w językach polskim i jugosłowiańskim., oraz 
w  prasie obu narodów, m. i. w  wydaithym stopniu 
i w naszem piśmie. O dczyt gruntowny i zajmują 
cy  charakteryzujący poezję jugosłow iańską 1 głó
wnych pisarzy, w ygłosił p. Viłiin ^Franćić, a dyr 
Fraczków  ski z w łaściw ą sobie szdzerością i a rty 
zmem recy to w ał-saereg  utw orów, znanych z  ła 
mów naszego pfcma, z których wiersz Nazora 
w yw arł najw iększe wrażenie.

W icczói, .k tó ry  się bardzo dobrze powiódł 
jest dalszym krokiem  na polu tak doni(xsIego zbli
żenia polsKo-jugcstot* iańskiego.

Wieczory zaw. Zwązku
literaków polskich.

W IEC Z Ó R  JÓ Z EFA  W F ffL IN A .

W  sali K asyna miejskiego, wóbeG licznie ze
b ran e j pubjicarości, która coraz chętniej na w ie
czory urządzane przez związek kieratów  pospifc-

Techołcy w oświetleniu
.Słowa Polskiego".

N iepc3zą'ta'lność narodowych domoLratów 
zatacza coraz szarsze kręgi. Q .tatnia skandaliczna 
ich porażka W sprawie wileńskiej i w* sprawie u- 
tw otzenia nowego gabinetu doprowadziła ich do 
ostatniej pasji. Tu te jszy  ich organ „Słow o -Polskie” 
w artykule wstępnym pt. ,-Drugi gabinet Ponikow 
skiego'’ przy tej okazji pozwoliło sobie na nastę
pującą napaść -na techników polskich, k tórą dla 
w iecznej pamięci podajemy w dosłownem brzmie
niu:

»N»wy gabńiti. p. i ouikowsicipgo, niczym się nie 
róitli od poprzf dniego, i Wszystkich ini^Cb ubiegł- cb, 
je ś f  idzie o c t c h ą  j e g o  i s t o t n ą ,  je s t  r z ą- 
d i-rr. s :i p e r s k i n i. T e c h n i c z n y  c h a r a k t e r  
w nowym gabinecie je s t nawe drobnymi it-esz'ą i m a , 
nami osób raczej s p o t ę g o w a n y .  Nieukończony 
teci-n k nn stanowisku fhinmtra spraw wewnętrznych 
kOstat-etfątąpiOny pizez technika ukończonego. . est lo 
Dądt co t ą<it zwrot na lepsze. Do intynje ów piastu
ją c ,c l*  dotąd teki syraw wewnętrznych, oświaty, kul
tury i Sztuki, l ubo! publicznych, pracy i spraw w fj 
suj-ęrjich, obecnie przybywają dwaj tu w f: mitńater 
handlu, i m iris er kole .

W nowym gabinecie p inł. Ponikowskiego z 13 
portfeli — e n i e i n  piastują k c u n ic y ; w poprzeamm 
h łto  ich tylko sze lei u. Ctyż to nie poatęu ud cza ;’_ 
gdy prttydęnte,.. feirtis.rdw został p. Moraczewg',! 
z tej rac ji, ie  by' saperem ? Moraczhwskieco nięmu, 
ale  jest. n i e ś  c i  u i - u y n i e n i w  i jl-den n edou-  
ezouy technik, prte*t«Ho‘ czterym praw i-ikom, .j-.uJne- 
mu lekarzowi s p e c j a l i ż o i e  o d  w a r j a t ó w  
t jednemu rzeczywistemu mężowi stanu którego p 
babskiemu wypchać z riadu się nie udało*.

W  taki sposób ocenia piracę i kwalifikację 
techników polskich organ założony przez śp. 
S^jzespanowskiego, Ap. inż. Orlrzywth-sldego j wi. 
Wolskiego, który obecnie jest jeszcze jednym z 
głów nych udziafowćów' „Śiow a Polskiego’’. „S ło 
w o Polskie”, pragnąc mieć w gabinecie G rabskie
go, Głab-ńskiego, Skarbka i Sp. niedźwiedzią przy
sługę oddaj, prawnikom i urzędnikom, których 
wyląuznie chciałoby m ieć w  gabinecie I uważa 
rttebaćznie za ideał gabinety austriackie, w któ- 
'rttoh żasiad^ii praw ie wyłąeznfe* tylko profesoro
wie, urzędnicy i praw nicy. Z jak  w ielką korzyści?, 
ula państwa pracow ały te gabinety, w  których 
między innymi zasiadał w  fotelu m inisterstwa ko
tłow ego pfof. Gląbińskł — o tom św iadczy najle

piej historia.

Co w ięcej „Siow o Polskie’’ naigraw? się Pf* r 
tej sposobności także z lekarzy, fflaznacrając, bs 
ministrem zdrowia publicznego zostat „specjaiist 
od w ariatów  ’ tir. Glłodźko,,, a  mę. prawnik lub u 
rzędnik.

W  taki. sposób dyskwalifikuje organ naróou
uo-dcirmokratyczny lekarzy, a specjalnie psycfiL 
trów od udziału w rządzie, a specjalnie od ząjmo* 
wania .stanowiska facłiow ego m inistra zdrowia 
bUciziuego.- Nic rrtaTny zamiaru staw ać w  obrOU^ 
stanu lekarskiego, przypomnieć tyiko się gouzi, J*' 
ką role odgryw ał w historii Francji lekarz CleineU* 
ccau. Tak samo przypomnieć wypada, źe cWu?0* 
letnim prezydentem m inistrów Jfce Francji był ta4*. 
F rcycinet, a prezydentem repflm ki Faure. P e1* ^  
też rolę w sw'oim czasie odegrał inż. Lessaps.

Dysk-ómkiikowaoie -od udziału w rządzi*
techmków polskich —  szczególnie w  dzisiejszym 
czasach, kiedy na porządku dizieunyim w  całej Eu" 
ropie jest spraw a odbudowy —  graniczy wprost * 
niepoczytalnośiią bakałarzy  z ulicy Zimorowafc*? 1 
jest dowodem ao czego pr<rv/adizi zaciekłość P*r'  
tyjna narodow ych demokratów.

Poznajcie Wilno!
Akademicka spółdzielnie w ytw órcza uniwci- 

sytetu Stefana B atorego w  Wiflnie organizuje sek
cję turystyczną w cehi ułatwienia poznania Wita® 
rodakom z zachodniej Polski. W  projekcie: ofrgdf’ 
zacja schroniska turystycznego, jadłodajni, sklepu 
z pocztówkam i, sztycham i itsd. Oprow aazanię i* 
mieście w eźm ie w  siebie młodzież akademicku 
W obec tego sekcja turystyczna a .  S . W . uniwtCr'  
sytetu wileńskiego zw raca siię do osób życzucyó1* 
sobie zwiedzić Wtli io z prośbą o w czesne zgtasz®* 
nie ofert (przynajmniej na 6  tygodni i/rzed wydjt, 
czka) do biura sekcji turystycznej akiaemlćktlG 
spóldziWhi w ytw ói czei w  W lmie, ul. W ielką 5,** 
O rganizatorzy w ycieczek  zbiorow ych OtrzymW" 
w yjątkow o korzystne *warunki.

Bis ciBfpiątych na zatwa^dzenlB.
F jw s z te h n h  zn an t ze swe.i skuteczności -p 
francuskie C A SC A R IN E  L E P R FN C E  anajdiM
s ię  w sprzedaży we w szystkich ap tekach  I

dach aptecznych, 20

K B M I K A .
Kaieiy*fai*xyl.

D*ii f* . Kat. Matyldy, gr. kat. Ew dokjl. Jutro ffc ■*"
Longina; gf. kat Fteodota. — W tihPJ eiortoa 64t>  ł * 1
.bód  5  25.
Repertuar Teatru w n w iag a

Foctątelr iirzedut iWfetl o g. 7*30 wińcz. 
w I  »D iieje salonu ..

* a . y  t b U t r  r i i te j^ k l  (ui.TŚłrhdceAł l i).
We wtorek i środę »Caysty ln'erM «.

Repertuar Tretru ftosee^oi.
We wtorek >Hiszpański słow ik*.

Repertuar Sagoteil le o w a k ls j,
1) Część koncertow ą. 2) W ystęp pie>wsxej p 6 is » * ' 

pieśniarki Józefy  B ot w .si ,* j.  3) Duu* lane(.znO-spie»<l‘l) 
M. M azurkiewiez i W. W olaki. 4) Rarsa w 1 akcie 
teum Budapeszt „Pan ZweinnuUer w opałarb*-.
Teatr lit.«art. t i l lL “  ulica Ossolińskich 1. 10. .

1) C zęść koncertow a. 2) W j „tępy: Andy K itscho***! 
i Marka Windheirtia. 3) „Rozdział i om am u*. 4) 
G a ^ te a * . ■>

B iu ro  k o ..u . ii'towe M. T u o rk e . Wtorek b  
marca: LW O W SKI K W A R TET SMYCZKOM^Y fkoflgW 
Tow arzystw a .muzycznego), środa 15. m arca: MARK 
"EIlIEJA  P1NIŃSKA, pian Sika.

■•im L w o w i e *
— W y ja td  misji tran cosk jtj n  L w ów *.

francuska W a z  ze  swoim  szefem  gen. 
opus-jetza nasze rniastc w dniu 16. bm

— Św ięto  iugosiowiańsko-poiskie w teat*v 
W ithslni. Dnia 16. bm. odbęćteic się w tfl*®®*. 
W ielkim pierwsza pi-jm lera polska a ra * ,*Iv 
w spółczesnego poety jugosłow iańskiego J o y jf  
Cossora, pud ły f«tem  „O skióę”, w  p r a d e f* ^  
frytyfca i Irterata J .  Geszwinda. W  dnunodo  ̂
nze udział kilkadziesiąt osób, reżyseruje p. j j r l  
wiński. D ekoracje, kźóre nrm potow tgą rati*1* 
batralne są rabkme na podstawie obrazów łw*®' 
owiańskicl* m alarzy. Scen ę musiano Uiny^^'

przebudować, gdyż w pierw szym  akcie przejść ? 
niej jjjuSzą orzące  w oły i konie. Z powodu W 
iż premiera będzie przr d^tawteulfan rtp&z#1'**

\



V WlK'm d ż o k e ja  teatru ukrasza w szystkie urzę- 
’ ff^ sizen ia  i 7;wiązki o zamawianie m iejsc naj- 

p - fl i do ffodz. 12 w południe w e wtorek.
.t  O peretka „Hiszpański słow ik", która nie- 
$7̂  już zejdzie z afisza, dana będzie raz ie- 
d<'Ze dztś w teatrze Nowości. 

v a I~ W iceprezesem  Związku za,w. literatów 
t-Ck 0Wie :ia Posadzeniu zarządu y  sobotę, 
wybrany zostaf p. M ichał Rolle.

dni- ~r górnośląska. Ciągnienie odbyło się
o. i 7 . marcu. br. Tabelę w ygranych będzie 

r a f na nabyć od iś. hm. wę w szystkich k obk tu -
nu Za nikp., z ewent. opłatą listu odpowied- 
" 10 Więcej.

tr '-ep rz ec ie tn c  um ysły. Na dachu dwupią- 
e'} kaniienicy przy ui. Zamojskiego 1. 10 . do-

0  ta8  ? toS 2̂ ‘\ nego rodzaju słupek «z drutami, 
śęi-&ni ^onfĉ sf policji. Polic ja  w raz z w ojskow o 
0wv Urząc*z'*a rew izję w tej kamienicy. Słupkiem 
Q,n I na dachu by! maszt stacji radjotelcgrafi- 
2 ?” Której aparat odbiorczy fal elektrycznych 

a ją ° Wa| Sj(, AV mieszkaniu M ieczysław a P i , 
Zn i*'3 - S f t r n n .  realnego. W  toku śledztwa 

eziono drugą stację odbiorczą w kam ienicy 
 ̂ ,y u*- Jabłonow skich I. 4, antena umieszczona 

s, a na tanku I. p.. aparat nadaw czy znajdow ał 
sz l T  ^ ^ szk an la  kolegi PT. studenta tej samej 
j .  0 {y> Jacka Pucz. S tac je  radiotelegraf zostały 
w °!JS.tr «ane samodzielnie przez obu _ studćtitów. 

celacn bankowych, doświadczalnych.'
Niestety, eksperym ent przeprowadzali na 

nu |harbu państwa, w iele części składowych 
te|U Pochodzi z w ojskow ej stacii radio-
.  ^ eratlcznej w Toruniu, dostarczał ich był ka-
kilt S an‘ ^ ucz-  *3rat J ^ a  R- Szkoda w ynosi 
, ka tniljonów mk W ojskow ość o b ie ,stac je  rozc- 

w  obecności szefa łączności DOK. mai. 
ygmuntciwicza. — Są  to um ysły nieprzeciętne, 

_P ry n ( pragnienie wiedzy przesłonił konflikt z 
®dżą j ustawami. P rzy  sw ej młodości i niedo- 

t ó » d « nłu życiow cm  mogli uledz pewnym o- 
. nJd m  o złej woli i narobić przez to w ięcej 

nim? lliż osiągnąć pożytku dla wiedzy (przez 
* 11 samych w ypracow anej-

r Cz-eni nas karm ią? Przyniesiono nam do 
k a r i  kaw ałek chlęba, wypieczonego w pie- 
Ohl ^  ^  {l1a przv u' - Słonecznej T. ł5. Sam  
. fb . poza problematyczna w artością spożyw- 
r f ;  n*e wiele mówił, lecz dopiero szm ata, wzgl. 
Pr&w^f’ 0 (JpO\vicdnio brudny naturalnie, który 
są z:iaiaowrał się na skaleczonej rę -
chleb> - ’ W5rra^ cet:o ciasto. Czy taKi

t icmn podobne możba spożyw ać?

f i r - T ł  ®^tewczęta giną. C órka M ichała Gzubary, 
^  d. 10. bm. z  zakładu

nu rtynie K, przy ul. Kteparow skiej i dotychczas 
m  Powróciła.

Pitorfe AwaRtury w kawiarni. W czora j w nocy 
w yw . poi. Kłus, w  kawiarni Teatralnej, 

tfcn ), zyiSrów g rających  hazardowo w  k aity . Iii-
1 p f o ^ jjL  ' vyw - PO** w  Kierirrku konfiskaty k-aft 
h a m *  sPPtkąła się z uporem g raesy  i czyn- 
hr,  ztl*eWaźe;iićói hintkcjonariusza poi. przez ze- 
tąntóy ^  tokahi tłum. W śród okrzyków  i szam o-

* Stacze zbiegli. Odzie autorytet policji?
złodzieja. W  szynku Pod 

Kdeesl ' araiv^ ^ k iś kieszonkow iec Benj. 
**> w óżkarza, w  głowę topem narzędziem.

Serowi ^ r* ^ e * e * D uożkarzow i W ilhelmowi On- 
. * ^ « * n u t a o T i o  b  Id. Słonecznej zabłoconą 

IsżęTł} y •' ^  ^  tram w aju KD, skradziono z irie- 
TIT'e â M ohrenberga, kupca z Jarosław ia, 

% *ateic wartottói 150.000 irtk.

^bwał ^ r*^ 2'e i e  blżuterji. Pew nego dnia przeno
si. ^ s z k a n iu  J. Franc. Kunzdmana, przy
H, 1. 7., rzekoriH) bezdionttiy student VI,
i  m ig-,,’ ■‘̂ 'c ce  J .  P o  Spędzonej nocy w yszedł 

5a®,eraóąp z seką skradzione pod- 
^  gospodarzy w’ donra* precjoza 

<ły <jg * ^ 5 .0 0 0  itic. Kunzelmann zwtócU Się Wte- 
^ i€cz- J- W Krośnie, żądając zwrotu 

tTjciec w yszukał z truiŁmścią Sy- 
. Ktk-kowle i odebrał od niego zaledwie 

 ̂ W ^tóktaki. W obec tego Kutraefanann 
^ 0% Srę P°ł«Cji o  pomne w  odhyskanki pre-

Józefy  M anyniak, przy ul. Kr. 
SCI jmfc ] 19 skradziono bifeut&rje w arto-

mk. 1 uhranie w artości 75.000 rftk.

K U R JE i? kW O W % M  z dnłt 16, m a rc . 191?. rfr
- *- ■ mm*** mm ..............   m.......... mmmummm+mm mm -------

vo a l e j  r  « • ! * * .
—  Bezczelność c z j  oZtubwOtwe. PA T. komu

nikuje: ,.W  dziemiiku ..Rzeczpospolita'’ z 12. bm. 
pojawn się artykuł o  d tfycn ezas liwzifenym bu
dżecie państwa na r. 1922. artykuł zaw iera sze
reg uwag krytycznych, Acywołującyth wrażenie, 
że przedłożony przez mints:v.i skarbu i uchwalony 
przez Radę mtrdstrów U itttet jest jtK a ^ ^ n y  z nzc- 
czywisitcścią.^ Przedw czesne ogłoszenie danych 
z nreprawdziwymi szczegółam i może podkopać 
a priori zaufanie do hirdżetu rżądowegc i p rz y -! 
nieść państvvu nieobliiSzaine szJcody. Jesttb  pnosia 
zdrada -»łanu. Ogiaszana- uprzpdnie planów w 
czasie w ojny karano wedle Surowości pra Po
lowego. Dziś społeczeństw o fnożc pogratulow ać 
sobie pobłażliwości w oncc tatacii .CMltastOW” Jak 
trybuna p. Stroiiskirgo.

—  O bw ieszczenie zarządu gł. Związku b. 
powstańców O. .śląskim . Dochodzą słuchy i do
niesienia o działalności różnych zrzeszeń, mianu
jących się „związkami b, powstańców G .-śi." na 
terenie Rzeczypospolitej polskiej. Zarząd gł. 
Zw iązku b. powstańców podaje do publicznej wia
domości, iż z wszysłkiem i organizacjam i tego 
rodzaju na terenie Rzeczypospolitej polskiej nie 
posiada nanuhiejszel łączności, otaz, że nio bierze 
żadnej odpowiedzialności za akcje charytatyw ne, 
lub jakąkolw iek inna dzia‘a!ność wspomnianych 
zwią/.Ków.

—  Napad bandycki na pociąg. Na przestrzeni 
między .Radymnem a Przem ysłem  napadł? w czo
raj w nocy uzbrojona szajka ztodzieji na pociąg 
tow arow y nr. 161. W spinających się na wagony 
bandytów przyw itały jjociski icw oiw erow e stra
żników kolejowy cli M. Rzepcz yn stnag a i A. R zc- 
m.ema. Podczas wałki pa dl rrzy w ód ca i organi
zator bandy M ichał G ac, 1. 22, ranny w  nogę. 
Reszta Iran dyl ów zbiegła.

— Zuchwałe m orderstwo. (Tol. wf.) (G.) W  
godzinach wieczornych poruszyło W arszaw ę nie
zw ykle zuchwałe m orderstwo, diakoiWne w czoraj 
o goaz. 9 wieczarfem. Zam'ordowano znanego w ła
ściciela domu lrat.dlow ego Stanisław a Kaczyń
skiego. Bandyci •wta.rgnęłi do mieszkania w czasie 
w ieczerzy i bez uprzedzenia celnym strzałem  re- 
wolw. położyli nazwanego trupein na m iejscu. W y - 
chov/anica y. Kkckyńskiego ratując swe ży cie  w y
skoczyła oknem na podwórze j zaalarm owała są
siedztwo. Bandyci spłoszeni wybiegli na ubcę, 
gdzie przechodzący posterunkowy poheji zdołał 
jednego z nich przytoyim ać. Je s t to tirzętnlłk w 
m inisterstwie zdrowia Sy lw ester W łodek. W  pree- 
ciągtt gudzi-rry zdołała połic.ia sahw yd ć drugiego 
uczestniku m orderstw a mejakiego M orawskiego.

— Studentka skazana na 4 lata e ię ik , wię
zienia. Sąd okręgow y łódaki w  rozprawie prze
ciw' 4 studentkom, oskarżonym  o należenie do 
partji komunistycznej wydał w yrok, skazujący 
jedną ze studentek na 4 lata clężk. więzienia. P o 
zostałe uniewinniono-

Tl

— Polkn w raca. P o  tańcach egaotyciaiyoh, 
których ©kitowanie już się Kończy, w raca fta s i lo 
ny paryskie stara potka, dem ier c.ri sezonu, P a - 
nnte iuż obecnie wszechwładnie w salonach prze
strzegających ściśle zakazu arcybiskupiego

Z e i j r a t i i a ,  o d p g y l y  
• i w i d o w r s i , ^

— 1  Pojpkłego Io w . WzyroAtlkóW Im. Kó- 
bem lka. Posiedzente odziałp lwowskiego odbeaz^e 
się w e w torek 14 bm. 0  gonfó. 6  włws*. w  Itisfer- 
tucie geotogir.7,nyni uniw. (ul. Długosza %). 1) W\ - 
kład prof. W ierdaka „Myrmekoćttjft u fóHlin”. ź) 
Luźne kortTt«łikaty.

— Pól. T ów . Półlteehńlezirte. W e w torek, 14. 
bm. i we śfodę, 15 bm. o go<Jż. 6.15 odfigyty o : 
..N ow oczesnym  stylu w architekturze* polskie'* 
w e w torek proi W ł. Klimczak, w e śróćle dr. J. 
Piotrowski,

K O M l f h . K A T Y .  •

Przyczyny i przebieg s'rajka
w firmie „Premier* w Borysławiu.

W nocy z soboty lit niedzielę dnia 18 na 16 
lutego zastał pełniący rocną służbę jako asysrent 
inź. WiesłaV Zdziarski w jednym t  nybćw bjd^ćy .h

63. 3

u  d o k o n an iu  na ttbpllnf „F„w iw ai3ftiu poh.ocuD a 
szybow ego Karola T iy b u jb  śp iącego na ław ic usta
w ionej p -tn ięd zy  cylindram i m aszyny w yciągow ej, 
(ru sp la ). \

Na drugi d ?i .n  rano wypowiedział asystenł  ro -  
bclnikGwi pracę na 14 dni. Bezpośrednio przed upły
wem t e im i iu  wypowiedzenia t. j. dnia 3. marca za
protestowali delegaci robotników wobec odpowiedział* 
nego kierownika ru .h u  inż. Kazimierza Sohyńsk iego  
przeciw temu w .dalcn ió ,  a gdy sprzeciw ich m « -  
odniosł oczekiwanego skutku dcl gaci zw o ła ł  sam o 
wolnie w dniu 4  marca zemanie pro est j ją e e  wsz  ̂ st 
kich robotników kopalni „Eiiwiwa e n t ‘ wstrzyirujac 
ru:ii tejże na p rz e r ią g 2  godzin. W p niedzialek dnia 
6. marca w pcriraktac jech z tob mikami Zgodził się 
inż. Sołtyński na cofnięcie wypow euzcuia i przenie
sienia go na i t j b  kopalnię i cm u p o l e g a j ą c ą  (ko- 
p lnia Irlfiieda). Robotnic ' '  nie zgodzili s i :  r,s to i 
zażądali pozostawienia Trybusa na dO;y zasowem 
miejscu prac j  i oświadczyli że we wtorek dnia 7. 
marca odoędą ponowne zgromadzenie przy udziale 
roboiitikow także 2 sąsiednich kopalń tegoż toWu 
rtys^wn.

K ierow nictw o zabroniło odbycia zebrania a teżn- 
ram eth prterWtmia p ia ty - ..Celegaci hic licząc się  za
kazom i onula jąc  nonnahiy tok ln siau cji (D yrekiję  
kopalń? ośw fad zyii, że wbrew  rakazowi zgrofnadietiic 
odbędy.

Po zgrom adzeniu tem  ruszyli tobotnicy pod kan
celarię koń Ihi , Ekw iw alent'* żądając od ibż. Zdziar
skiego za rzym anic Trybu ra na ćotychczasow eir, sta* 
now isku G<if tenże ośw iadczył im, że n ic  może się 
na to zgodzie sob o tn  c ,  ująw szy go poa rękę p rz e-' 
m ocą w yprow adź1!! go za teren kopalni

D opiero w ten zaegnionem  stad jum  zw rócili się 
delegaci robotników  do i.y tek cji kop ilr.j p rzed kL d ając 
żądanie bez waru tikow ego pozostaw ienia T ry b u *, na do 
lychczascw ym  m " jś c u  pracy. Dyrekcja kopalń o p tk h  
się temu żądatiiti zapew niając rów nocześnie dehgatów  
riboinfków że Trybus :ostani< przeniesionym , lecz 
tlie wydshirtyni, na co ośw iadczyli delegaci, że nic 
są  tipoWażbi bi do zadow olenia się zafa.w iertłem 
spiaw y w ten sp osób i muszą odwoiać się  do 6 § ó1ł 
robom ,ków .

Nasiępncgo drtia t. j. w* środę b b. m. zjawik 
się delegaci robotników o godż. 10 30  w biurte Dy- 
rtkejt TowarżyMwa z sekrztarim  Związku Zpwwdo- 
węgo i ośwtodlttyUi że siawiają obecnie kutęgpijję^^,; 
żąadnie. wyd,alen!ą «\ż> ^Zdziaiskiego a Z0trzyw«.it“ 
na dotychczasowenh stanowisku Trybusa. W raz e rtie- 
prayięcia tych waiunków zagrozili wybąchełn sttejko 
we wszystkich kopalniach i żalił;dach firmy Premier 
w Borysławiu, która zatrudnia obecnie l ,o 20 robot- 
n nó w.

Ponieważ Dyrekcja żądania tego nie speluiła, 
wybuchł tego sam ego dnia o godzib e 1-szej popo- 
iudniu stre jk .

We cżw artel. an ia  9  go oon osła się Organizacja 
robotnicza tfeRłotticznii do Grz|du górniczego  w D ro
hobyczu 7 żądaniem interw encji.

W spólna koh tertne ja  pod przew odnictw em  na 
żarnika Urzędu górniczego inż A leksshdra M atki 

wieża odbyła się tego dnia w ieczorem  i do pOrozu 
m ieftia się ine doprow adziła. «kdyt:ein u stęp łiw eu ' 
rohoittików  było ośw iadczenie, że gbtizą się  nsw ci 
na wydalenie robotnika, Ifccz żądają bezw zględnie 
usunięć a h * .  Zdziaiskiego.

Ponieważ zatąrg t*n ma charakter zusadnicz) 
dla stostirików w prżcniyśle i kierownictwo jego 
obję'd oigar. żlłc u róbótlTcza firma Rrbfttifer bójtińO- 
wila oddać załatwienie tej sprawy kompetentnej 
organizacji przemysłowców t. i. Izbie pt ,coa 
w Borysławiu

izbó przyjęła menda', i zdprofelft drganlżację ro- 
botnietą na wspóloe pOśitdśenie, ittófe się odoyfę 
w sobotę wiećzóreih dftia 11 . b. rń. P6 c!łuŁ=.żyCh 
wywodach obu Btfbf iapijpOnowóła iżDb iałatwicnje 
zatargu t>WZ sąd polubowny, praczem  zepropono 
Wino, te pracodawcy wybiorą ze swogu gr ra 2 
członków, przedstawiciele fObctnlków równie- 2 .

CźtónHOwie sądu wyblbrą Wspólnie zgodnie je 
dnego superarbilrc.

Do chwili wycańii Wyroku, atii ihż LJrlśrskl, 
ani robotnik Tijlbus ń it będą pełnić srtiżby, tch 
Ostatni otrzyma pełną pracę za czas zawiedzenia.

Robotnicy firmy Premier mają natychmiast po
wrócić do pracy.

Propozycję tę odrzuciła delegacja robotników, 
Itidtywrljąc, że sprawę tęosąd iill już roootńiiy f wy
dali wyroA liie zaćbodzl żbterr potżzeba odbvwan,a 
drogiego sądu.

Tąhi jćśt dotyćhczaiowy prsesieg zaiscfe,

■ -  -0 0 — —



K LPJFR LWOWSKI z dnia 15. m arca 1922 Hr. 03.

BOI

N e k r o l o g i a .

WIKTOR FREYBERGER
pod h o r ą ż y  w o jsk  polskich

urodzony 15. Kwietnia 1^00 zmar/ 10 marca w Siedlcach 
w szpitalu w oi?;'Owyr". 829

t

Michał Łucjan Tustancwski
w tasdcie l  dóbr. były marszałek Rady powiat. :ohatynskiej 
/tir. w roku 1859, zmarł po krótkich cierpieniach, dnia 

t J. marca 1922.
, _ Eksporla ija  zwłok z d -mu żałoby przy ul. Kleirow- 
Bkiej 1. 5, na dworzec kolejowy odbędzie się we ś n d ę  
dnia 15. marca 1922 r., o godz. 11-tej przed południem, 
poczem zwłoki przewiezione do Ra hyn cz, złcftone zo- 
s  aną w grobowcu rodzinnym. W nit utulonym żalu po
grążeń, żona i syn proszą krewnym, przyjaciół i znajo
mych co ordania  ostatniej posługi 30. Zmarłemu.

N  A  1 >  E S ł o l N  E .

arnitury klubcwe kryte gobelinem i skórą, kanapa bowt.
s a lo n ik  b ia ły , 2  sz a fy  d u że  m a h o ń  i d ą b , s z y f o n it r k a  o s z k lo n a  m a h o n io w a  ertipir> 
s y p ia ln ia  ja s n a  ja w o r o w a , k o m o d a , d y w a n y  p . r s k i e  i s tr z y ż o n e  a n g .. stoły,

k r z e s ła  s k ó r ą  k r y te ,  lo d o w n ia , b iu r k o  d a m s d e  ja s n e ,  o o r a z y  F a la ta  i A ksento*

i fe u , I. p.w:cza- 2 ^ s p i j e f l j  s t o p ę  t e  i ł i i  c g  n ? ,  E t op o r tie r  ja sn y c i

Czas oiinowić - prenumeratę
Z SALI KONCERTOWEJ.
P . Nahlikówna, śpiewaczka i p. B laschke, wiolon

czelista.
W  licznie zapełnianej sali Ogniska oficerów 

śpiew ała onegdaj artystka operowa p. Celina 
Nahlikówna, obdarzona mezwyKle pięknym gło
sem sopranowym i p,rav d iiw ą m uzykalnością; 
starannie pod względem wokalnym opracow ana, a 
dramatycznie trafnie odtworzona, każda kompozy

cja w jej interpctacji interesuje słuchacza bez wzgl®’ 
du na artystyczrją w artość utworu. Przedewszyst* 
kiem druga potowa programu (Brahm s. C zajko^ ' 
ski, Checzaninow. JV.arx, R eg er 1 W oif) pod wzgls* 
dem intonacji, deklamacji i rytmiki bez zarzJM  
oraz z w erw ą i w ytrzym ałością głosową i duci*fr 
.wcm przeje ciem odtworzona, w yw arta  na słuch-1'  
czach silne w rażenie: ..Kołysankę’’ Reg era wwos 
m istrzow sko odśpiewaną — prześliczne panfcsirt® 
i mezza voce —  musiała artystka na życzenie pC- 
w tórzyć. Rozległą skalę sw ego metalicznego ?J0' 
su o odpowiedni w yraz dram atyczny ujawniła j r ' 
tystka w arii operow ej z „Balu m askow ego" Ycr- 
di’ego.

Hurjep ekonomiczny.
Lwów, 13. marca.

Kwestia zależności giełdy w arszaw skiej 
od rynku niemieckiego. „Przegląd W ieczorny1* 
dówiaduje się, że władze skarbowe polskie celem 
uniezależnienia giełdy polskiej od w pływ u giełdy 
•berlińskiej postanow iły wprowadzić w życie cały  
system atyczny i stopniowy plan, który da giełdzie 
w arszaw skiej możność orientowania się bardziej 
od finansów <v->mieckich niezależnego. D otych
czasow a zależność giełdy w arszaw skiej od kon
iunktur Gdańoka w bardzo w ybitny sposób ha
muje naturalr;v w zrost kursu marki polsk. (PA T).

+  Z prasy handlowej. (V). Nr. 4. „G azety 
B an kow ej” zaw iera artykuły : dr. C arskiego; O 
alk!tyvfną politykę w olutow ą dr Salpetra. P ,o -  
f t o Ł .  atSOśPodarczo-fim rasowie,. dr. Sokala • Owsa© 
i  fląsraou , uchylepia m o rą to rk ra , i cały szereg  
notaręk i informacji.

Nr. 9. i i 0 . w arszaw skiego „Tygodnika han
dlow ego1' w artykule wstępnym porusza sprawę 
stosunku w ojska do handlu i przemysłu. P i ócz 
tegu podaje jak  zw ykle liczne inform acje z dzie
dziny życia gospodarczego.

Nr. 9. w ychodzącego w trzech językach ty 
godnika „Gdański R ynek" jest cennem źródłem 
tnformacyjnem dla każdego, interesującego się 
handlem gdańskim.

-I- Otwarci*? Targu poznańskiego. Na ostat
kiem  posiedzeniu komitetu organizacyjnego T a r
gu poznańskiego postanowiono, że otw arcie T a r- 
tgu nastąpi w  niedzielę, 18.' bm. o 12 . g. przy 
.wieży górnośląskiej. Na zwiedzanie Targu przez 
zbiorow e w ycieczki, zakłady itp. w yznaczono o- 
statnie dni Targu, tj. 26. i 27 bm. (AW ).

+  Lw ow ska giełda zbożowa z dnia 13. bpi. 
,Sytuacja niezmieniona. W skutek chaotycznych 
wiadomości z Poznania i W arszaw y usposobienie 
rezerw ow e. Następne zebranie giełdy zboż. od
będzie się 15. bm. o godz. 5. popoł- (AW ).

+  W arszaw ska sytuacja giełdowa. W 4rs*a - 
iwa. (Tel. \Vł.) (G.) Na rynku dewiz początkowo

tendencja mocniejsza, przy końou zebrania gieł
dowego osłabła. W  dziedzinie papierów dewidem- 
dowyoh obroty ożywione, usposobienie mocne 
P a iie ry  procentow e bez zmian.

-f- W arszaw ska giełda zbożow o-tow arow a.
jęczm ień franco v. agor. W arszaw a 10.000. P sze
nica małopolska 17.000. W yka 1().7Q0, 12.000,
12.200 Fszenica 18.500, 19.000. Żyto franco W a r
szaw a li.400 , 11-500, 11.600. O tręby kukurudziane 
franco W arszaw a 7.200, 7.800, 7.600. Lubin nie
bieski 7,600. Mąka żytnia 70 proc. franco skład 
Kupującego Io.5C0. Kasza jaglana franco skład k u . 
pującego 22.000- O tręby żytnie franco W arszaw a 
7.000- O tręby mieszane franco W arszaw a 5.500. 
O tręby pszenne franco W arszaw a 5.500. W y . 
siewki pszenne franco W arszaw a 8.500. Ję c z 
mień siew ny 11.500. O w ies siewny 11-500. G ry 
ka 11 .2 0 0 .

Ż  życ:a Spćtek akcyjnych.

FA BRY K A  SAM OCHODÓW  „A U T O M O T frfi1 
SPÓ ŁK A  AKCYJNA W E  L W O W IE .

Dnia 18. lutego br. odbyło się we Lw ow ie w 
lokalu ZiemsKiego Banku kredytow ego pod prze
wodnictwem prezesa R ady zawśadowczej posła 
dr. Adama II. Zw yczajne Y^alne Zgromadzenie 
akcionąrjuszów  Spółki akcy jnej „Automotor’’.

Imieniem zarządu przedstawił stan interesów  
naczelny dyrektor inż. M ydński, podkreślając, że 
ubiegły rok adm inistracyjny był dla rozwoju firmy 
bardzo pomyślny. Zarówno w dziale w arsztato
wym, prowadzonym na wielką skałę w  zakiadzie 
krakowskim i lwowskim, jahoteż i w dziale han
dlowym, opartym głównie na sprzedaży sam ocho
dów marki „S tey er’’, k tórej generalne zastępstw o 
na Polskę firma posiada panował ruch bardzo o. 
żywiony, dając również pod względem finanso
wym korzystne wyniki.

D ążąc stopniowo dr> urzeczywistnienia sw ego 
głównego statutem określonego zadania, a miano
wicie do stw orzenia sam oistnej fabryki sam ocho
dów, przystąpiła Spółka akcyjna „Autorno-tor” w
roku ubiegłym  przy w ydatnej technicznej pomocy 
Austr. Fabryki Broni „ S te y r", jednej z najwięk

szych abecnie w F. u rapie fabryk samochodów, ^  
budowy fabryki karoserii. W  drwili obecnej st01 
już na .parceli w łasnej w Krakow ie budynek f? tr ' '  
czny o powierzchni 25Ob ui2, urządzony weń’1̂ ' 
najnow szych wymagań i zdobyczy techniki. Z ^  
sną br. uiruchomćoną zostanie tamże pierwsza ^  
Polsce na wielką skale zakrojona i n o w ccz -c ś1' ' "
urządzoną fabi-yka karoserii, uniezależniając
tym kierunku przem ysł rodzimy od zagranicy i 
ją c  możność zużytkowania w łasnych śioćkó 
oraz sił produkcyjnych.

Budowa dalszych działów fabrykacji autoih0'  
bilowych projektowaną jes t stopniowo na dails# 
okresy równoległe z rozwojem firmy i powięKs^' 
n ie *  .kapitału akcyjnego.

W  dalszym ciągu przyjęło  W alne Zgrotfl*' 
dzeróe do wiadomości bilans zatw ierdzany P&jL 
Komisję rew izyjną i w ykazujący po u w z g lę d n i j  
odpowiednich am ortyzacji i rezerw  czy sty  zysK 
w ysokość’ 15,270.717’85, poczem udzieliło Zarjy jM  
wi absolutorium, w yrażając mu podziękowanie , 
ow ouią działalność.

Na wniosek Rady rzawiadowczej uchwst t#* 
rozdział zysku, ustanaw iając 25-procentową 
dendę od akcji I. em isji, a 15-proc. d y w id e n d ę

akcji II. emisji. Na fundusz zapomogowy dla Uf Ży

raków firmy przeznaczono 500.000 mk., na celd 11,1 
mamtarne i narodowe, jak restauracja W a j r j  
gimnazjum polskie w Gdańsku, T o w e r z y j "  
Szkoły  Ludowej., Tow arzystw o ratunkowe 
Lw ow ie i w  Krakow ie, Drużynę H a r c e r s k a  
Lw ow ie i w Krakow ie, Tow . O chrony D z ie c k a  •

Lw ow ie i kolcu je dla dzieci robotniczych w Kr*

kowie łącznie 600.000 mk. Pozostałość czys| 
zysku w kwocie 100 917.85 nrzeniesiono n a  rok 
stępny.

1 .<___  l.____— __ J _ T 1 _ J_________ ...!a J j- .___W  końcu w ybrano do R ady zawiadowcżpi^
Józefa  Kretschm era, dyrektora Banku kraje ™ 
w  Krakowie, k tóry  to bank wspólnie z Zi
RatiLHpm U A w/vin *» fwiDn<LiiTp. firmp ^Bankiem kredytow ym  finansuje fjrmę o r!| . .n)jIii* 
nano w yboru Korrdsu rew izyjnej na rok aidm 
stracy jny  1922.

 i+r-mm
ĆT*Szczegółow y 'bilans ogiasza się rósynoc^*^.

w ,JVionitorze Polsirim”. Term in wypłaty 
dendy podany będzie oddzielnie.

Kursa giełdy lwowskiej.
Z — żądają, T  =  transakcje. Z resztą: płacą.

A) Akc. bank. 13
marca B) Akc. przem . 13

marca

Akc. Związk. . 700 G alicja . . . 160000
Dyskont Lw. 1100 Gałofat .  . . T  2200
Han dl Pozn. . 3600 Górka . . . 6000
H ipot akc. . 875 Olko l T  62  .0
H łpot zem el. 420 Parowozy . . 1 4 ) f
M ałopolski . 760 Patria . . . 4700
Pow szechny . 375 Pezel T  1200
Przemysłowy 650 Pocisk . ■ . 900
Zietnsk. kred. 600 Pol. G lob . . 

PoL Nafta
950 

T  ?260
B) Akc. przera. Pol, Tow. H. T  760

Rakszaw a . . 8600
B row . Lwow. 22000 Siersza e l . . 1200
Chodorów . . T  867.) Gór. S ie ra z a . 6000
Karpallt . 
Ćmielów . .

T  9i;0 T ep ege . . . 6500 1
T 1950 Zieleniewski . i 700 J

Po.rtland z.S . ' Żegluga p o i.. m  | L> vV Au A:
i . i i fc...

, P “ orna :/ a  kursa poprze/

Korea walut 
Korjsr Lwo
wski Nr. 63

Lwów — dnia

- - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - ,- - - - - - -

13 m arca 1922 W arszaw a dnia 
13. marca

Zurych 
dnia’ 13 fil.

berlm 
dnia S ili. d

Gotówna Dewizy Tl e . w i z y

100 Mk. poi. - 1 0 0 - - 1 0 0 — — 1 0 0 - 0.11—C.11 0.00
1 funt ang. i75X -— 185)0 1 7 6 0 0 -1 8 6 0 0 18C73— 19100 22.42 1116 15
100 frs frauc. 3 6 5 9 0 -3 8 5 0 0 3 6 5 0 0 - 38500 3 6 7 0 0 -3 9 2 5 0 47.75 2298 30
100 fr szwaj. 7 5 0 ) 0 -  81010 75000—81000 84600—86000 100-- 4970.00
100 fre belg. 34000—3600) 840 .0 - 3 6 0  >0 36400 —3 7 )50 43 00 2171. iQ
100 K czesk C990—7200 6 9 0 9 - 7 3 0 ) 7 3 3 7 -7 4 0 0 6.90 408.95
ICO K węg. 650 -  650 550 - 8 5 0 - - - - - - - - - . 6 4 36.34
100 K austr. %  5 4 - 6 0 54.T-58 ( 50-00 -  57 00 - . 0 7 4J52
100 M nieco. 1650 -1 7 0 0 1650 - 5 7 0 0 1955— 1695 1.99 100,-
1 Dolar am. 4 1 0 0 -4 3 0 0 4 1 0 0 -1 3 0 0 4300 - 4 3 4 6 5.16 262 26
100 Lir wt. 21000 -23000 2 2 0 0 0 -2 4 0 9 0 2080— 2100 25.70 1328.25
100 Lei rum. 2 9 0 - 3 1 0 0 „006—3300 — — . - . 0 0 lb4*)0
100 gul d. hol. 125000—135000 127506— 1,7500 —  — 194 75 9559.55 /

100 K. nor w P  45000—&OO0U P 4 6 0 0 0 -5 1 0 0 0 — *— 91.25 4945.00
100 K. dtuis. i* 62600—67500 P 6 5 0 0 0 - 7 JOtO — ■— .06 .00 5346.35
100 K. szw. P  70000—78SKU p ;o&0P—7&00J 185.00 6666,70

«.« 
K ffl- 

8 6 .^

lis-*;?
li* $

ostatnio notowane.

%
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« V Z  S A
H M B Y C i A  M A S Z Y N Y  O d  P r t ł Ę d Z E S i i A

?n ż . f T .  Ż ń r t A W .V A i  w K a i  u r * w l e ,  W l l e k *  2 .  
K o m p l e t  o«S f e i r ł .C ^ i  i  d o  3 9 , 4 ) :tM> ;><Mi u u n r e k . s i r u

^ " r f o n c z e l i s t a  p. K a z im ie r z  BSnschke To do- 
Ooały muzyk, który techniczna sśroiię iostru- 
^ t n  sumiennie S ra o o w u jc  (Grieg. Pouper). a w 

^ stro jo w e j kortlp& ycji iJoyofeślfyi ..Spokój leśny '- 
kouccrtmit piękny, |ęd?Tiy ton i praw- 

^ w y  zrnysf dla nnisyki. Efektowne wykonanie 
anąntefi” Poppera zaskarbiło rrr.i zasłużone o- 

a sk i .i spowodowało nadpragn im m w  odegranie 
-'a „G a^jot”.

I> Nakosniec słówko ‘uznania dla pianistki p. 
^ rzb au ero w ei, ktÓTa 7. artyzm em  pokonała tecłi- 

1 - 'r.e trudności w sonacie w raJonczekw ej Griega, 
jako subŁelira akom partiatorta do śpŃrwu nieba- 

■ sni zajmie w naszem m ieście odpowiednie stano- 
Wsko. Ord.

H K D E S U M E .
-a ^ikryĘę tę rcT alceja  nie Pi er.”  o d po w i ad r ó l  n o £ci V

„ p r. S. M S u i i
L  latf^ o h  6 . » .  p. ord. od godt. 3-5

-e  1°^* »» chorobach  wewn. i qhor, dziooi.

Kr o n ik a  s p o r t o w a .
jj Sekcja narciarzy „Czarni*1 urządza 25. i 26. 
eh" ,Wyc'e c ^ c na Stoją (1560 m.) po stronie cze- 

°sło\va(_kicj. Ze względu na konieczność uzy- 
Cv̂ a Przepustek, w z ^ a  się w szystkich chea- 
j . ^zićtć udział do zgłoszenia się z jkxlaniem 
b ’en’tt’ nazwiska, zawodu najdalej do dnia 15. 

księgam i JW P . Rehm ana, ul. Rutow skie- 
W ycieczko jedynie dla w ytraw nych narcin- 

y ! Poza członkami sekcji goście mile widziani.
. Zw yczajne zebranie zarządu LOZPN. we 

®dę i 6 . bm. o godz. 7.30 w iecz w kancelarii dra 
Ur®2ievyicza, ul. Halicka- 21.

Guillemont zdobył m istrzostw o Anglii „Cross 
^ t r y ”. ! *  \ uspółudziaiu <w ubieganiu się o tę  

dopuszczeni byk przedstawiciele w szy- 
E jte ji ‘krajów : (PA O 0‘Jr

O G Ł O S Z E N IA .

K A P E L U S Z E
“ A ł I S K I E  I  V H » U i E
°statne] k reacji 1 najlepszych gatunków  

poleca
' * * «  K rajów * F ab ry k a  K a p e l a & z y

RUDOLFA NEUWELTA, Lwów
p  Składnica: Fabryka :

c W arjack l B. B atonow a S.

n a c zy n ie  e m a l io w a n e
. 1 w jz y stk ie  kuchenne prżykory Baji iHłtj

poleca 8 3 7 4

A ntoni H alsk i, L w ów  S o b ie s k ie g o  3 .

®u$pódarstwa2 « d  1 morga do IflOO wraz 
' g i  całym invvrntarłi*ni r.y-

. a rtv y m  zUjUFi p szen n o-b u racian a , m łyny paru- 
^*rtsv h  ' '  W fwiarnie, res ta u ra c jo , piekarnie, r ó l n

kkth r  nar.dlowc i przem ysł, p ra* dom> w siy stk o  po niani 
giy*60 1 S ? PO cenach  niskich . TAgła^łać się iaknajszyb- 

DÓr<,. p  P*«O łt»!o nicm cotn (yłko 6 tygodni do -wyjażdu.
W ą b rz eź n o ,ul. C h ełm iń sk a  28. JAN SZLAK

,  U rz ą d z e n ia

S w i a t i a  e le k t r .
w . w ykonyw a

ST. LEŚNIAKOWSKI
kon«.» p n o iia ifb lo r itw o  elik .tr.

Lw ów , C h orązczyzn a 10.
K osztorysy n a  żądanie. 8288

n ASI&NA WAMYWNE ® pRZEWM BWOCftE fiBjffi ® 
ASlONA KWIATOWE® llRZE^A OWOCOWE K MUMIE® 
ASIONA ROLNE ś  ś  @ MmWKś i KRZEWY 6ZBS8KE ®

@  p ie r w s z « r z f in » j  g ra w ta ie ro ji  n a jlep sze j jakośc i @

®  ! ‘  ’
LbF* poleci na tezon wiueuny "Y

SK ŁA D  N A SIO N : g |  _  mąx * <r\
® ul. R a d z tw iłło w śk a  19. § ę l r
@  Telefon Nr. bó». Spółka z par.' ogr.

Prosimv żaded ceomka nasion.

833

t *  S Z K Ó Ł K I:
i

ul. Warszawska 75.
(za  rogatką W arszawską). 

Ceny drzew na Ład .nie listow nie, i

— m^zyriiłfcę* cylindrowe motorowe i samochodowe —

KOSMOS ,TCVGTTE* 'S f ;  ,8E«»R‘ 
TEti GAZOWY, ,KAftBZU‘ ,SEfiFEK7<

óKCo r a ć  a r ty k u ły  te c h n lc a u a  p o le c a  f ir m a

E H R L I C H  i R E I F E R  Lwów, ul. Kołłątaja 8.
Ntezawodnyśrodelrprzicl kechrypce,da znoić*,kaszlom

G  M A  Hi U  Ja NL^I K  tt JS W  Y  A M
(Gi -,n?,!e:', sulphuris aurati b nz. inatii lh6

wyrobu labora- a  lk  j £  a a ł e a a S s i k S  W arszawa
to r ju j. farmac. f * p .  M ioaawa I.

Sprzedaż w .aptek ich i skład a-F- aptecznycL. 
Sposóu użycia dołączony do Laidrge pudelka.

Lokomcbile 44 6 “l  
bluy

we, Koi y, Gairy, Motory, Tur 
z szybką dostawą poleca „PILOT** — Ltudw,

, B a to re g o  4 , <302

NAJLEPSZEiNASIONA
gosp od arcze , leśne, w arzyw n e, kw iaid- 
we z g w a ra n c ją  c z y s t o ś c i  i s i i y  
kiełkow ania,’ <1 p l  e w k  c  o w o t o f ' *  
i o z d o U if e, k r z e w y ,  r ó ie  pienne
i krzaczŁłlo oraz wtzelkie a r ly tti ,y  w ho drące 
w zakres ogrodnictw u i ro ln ictw a. Tow ar doborowy. 
Cenni)a w tym rol.u  n e w d ałem : r a n , podają
na życzenie listown e - -  E .  F R E E b t ,  K r a k ó w i.

DLfi ODBUDOWY:
m?no. c c D c n :, s ip s. cegły, {wchcwki 
, ŁUPEK. PAPfl.flSfBŁT, PlETt. POSADZKI.- 

RURY.KLCSTY, ŁAZICIłKl. CjflAZ 
w szeu K ie fflfltEftYfiuv b u i/j-, 

WLAHE lU WJOCłĄSOWe

BRHCiR mm
LWÓW. 5 Y K 5 T l!5 K f i  Z 3 V 

T S L C F O fi A 70-
t

Z U R N A LE  Vzr.
KROJE, MANEKINY 

{£•“  R, L A N 0  A U,
L w ów , ł z a r n e c l r le jo  S.

W yłączne zastępstw o La Ftm itse Lłegante. 8387

P R A C O W N IA  P ft tC Y Z Y jN O -  W ECHAN. 
dla u p r a w ,  rekont:nii>oii| iz iłsm # mo
torów, wtokolkicli śp a ra tłtt  oloKtf y c ł.

nych oraz a k u n M h ta r ia  
Specjalność z Urządzenia i laatalacje  
oświetlenia i eygaałatt — atmoehodaok.

KAZ IM IERZ  MATULA
L w św , Ł y tz a h a w tk a  7 % c ts

5l2UiSlillliUi3iil!ll3!lllljl!fflilUJilHJHiHniillffi!lilllUlSIB!!UHiniMlł®|

n  w i a t o  w e  . w n k r Y W M C

bHflmiiBiima^iizHarHiinniaaauioiuiicieiniitBtiowiimamiMHhmMfflti

SKłTONRęiWrEDW UNDfll
L  w  b  W
IIUTUWSKtCeO L 3 .
swuuiuuniifuuiuihiiniiniuiiiunuuirf SlTOinnmmi tatEmapr 

C enniki n a  ż ą d a n ie  w y sy ła m  o d w ro tn i2 .

RU SIN I
z M ątopolskl mają na P c m o rz j w s?łlk ie  
praw a obyw atate i polskich  i mogą tam
ie  nabyć a t naszeni pośrednictwem  
w steik iego rodzaju opjektów  ziem skich 
i niiejoiCKh. gosp odarstw  rolnych, tiomy 
<nłerćsy pp. B liższych inform acji udziela

„ H E R M 5 S U Dom K o m i s . n d l o w y
Wąpbraeśno f1 omnrz<). 802

J fg f  i  Fubrykn td n ó ir  i Oit ów
||LJ| S O I *  * I I  Mincrałnycu

w G rodzisku pod W a rs z a w ą  poszukuję

Technika - chemika
'i kłndnie obetuaiłego j  fabrykacją wstelic ego rodr.ii.:U sroa ■ 

jó » ,  tłuszesów techniuzrtyrh i wMeliny. 274

B o  s p r z e d a n ia

2-ąMrn wifltyliwi Risnp urn
o sile 300 do 350 koni m.

w raz  z kottamii w  dobrym  stos ie .
Łiśnłenie ro b o cz e , b a tm o sfer, 52 o b ro ty  

na m inutę.
Towarzystwo Akcyjne

Widzewskiej nmfakury bawełnianej
dawaiej Heinzel i Ktroiuer

ŁÓDŹ WtOZFW 271

i

1
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KUR JER LWOWSKI z dnia 15. m arca 1932. Nr. 63.

Państwowe Zakłady obróbki drzewa
Lwó w-Hejseokó w k a 

Biuro D yrekcji: Lwów, uf. 3 Ma ii 13. . 
i.-tefon 241.
OGŁOSZENIE LICYTACJI.

Państwowe Zakłady obróbki drzewa Ba Pers^nków e 
zamierzają spęzedać w d n .lze  l cylacj. ofertuwej o io łe  
6.000 (s/.eść tysięcy) ni5 dębiny w sian e  przerobionym u. 
m aterjafy stolarskie, ew en& alnie b a io w l.ire . Dębina la 
leżąca obecnie w stm ie  o ;rą  fym na składach zostanie 
pu cz Zakłady przetarta stosownie do dyspozycji nabywcy 
i  ddiiauu w ciągu czlerccb da pięciu m :sięcv ua wagonach 

l stacji r olejowej Persenkówka.
Ofsity na kupno materjałów z podaniem ceny i dj 

men/ji na e iy  wnosić na ręce Dyrei. j .  Zakładów we 
Lwowie ul. Trzeciego M aja i. 12. d.o dn.a 8. kwietnia 1922 
g-dz. ' 2 w poł-.diue.

Krzdy oferent winien złożyć 'w kasie Zakładów 
wadjum w wysokości pół miliona inarok poi.

Dyrekcja zastrzega sobie swobodną decyzję co do 
uznania oferiy za najkorzystniejrzą, a przyjęcie oferty mu
si być zatwierdzone przez Okręgową Dyrekcję Odouuwy we 
Lwowie i Ministerstwo Robót public-nycb. Nabywca, które
go Ifs r la  b?dz e przyjęta, obowiązany będzie w uągu 14 dni 
od dnia /aw adomienia go o pr v ęc u oferty p.zyziąpić do 
sporządzenia pisemnej umowy i złożyć przy spisaniu u ino 
wy najmniej 25 %  całej przyp i dającej ceny korna pod 
rygorem uznan a wadjum za przepadło.

D yrektor:
£21 InŁ Zwoliński vn. p

C H Ó W K I
.rfsbestowo-cementowe', palonej, pspy dacho

wej, cemenhi, gipsu, » a , na, gontów, i wszel
kich materjafów budowlany.h dostarczają

natychmiast

HOSZOWSKI i S-ka
skład m aterjalów  budowlanych 
we Lw ow ie , u], B o alard i 3. 825

NiżQzwycząjji& Walne Zgromadzenie 
A ( cjonarjubzów

PanacHii! spilii Drzewnei w  M
od b ęd zie się  dnia 3. kw ietnia 1922. w lokalu  
Spółki w e Lwowie ul. T rz e c ie g o  M aja  16. 
o g&dz. 17 z n astęp u jący m  porząd k iem  

dziennym  :
1) Podw yższenie kapitału  ak cy jnego  

Mp. 3 0 ,0 0 0 .0 0 0  do łączn ej kwoty Mp. 5 0 ,0 0 0  000 .
2 ) Zm iana statutu.
3 ) W ybór zastępcy  członka Kom isji Rew iz.
4) W olne w nioski - 841

R a a a  Z aw iad ow cza

Lu M in ie na głównej ulicy, w czę
ściowa zrujnowanym do

mu, je s t  do w ynajęc ia  lokal, skradający się ze

sklepu oraz kilku mieszkań na piętrach,
n a ta lM B  się  na Bank, duka b iu ro  lub  

podobne p rzed s ięb io rstw a .
Przyszły lokator winien podług umowy daprowadzić 
lokale do porządku %woim kosztem, który będ/.ia 
pokrywany ratam i komornego. Bliższe szczegóły do 
omówienia. Peflektanci zechcą nadsyłać zgłoszenia 
pod ll erami » W. J. 22« dc Tow. Akc. .Reklam a 
Pol kat W arszawa Jasna 10. 275

Kupią histoiogją
Wł. Szymonowicza polskie wydanie 

Z g ło szen ia  do A dm im str. K u rjer*  Lw ow skie  
go  m ięd zy 10— 2 w  p oł. 8"9

Cement portlandzki

WAPNO R Z Ą S K A
niezrównanej jak ości, uznane jak o  najlepsze  

dostarcza natychm iast. 81 i

Tow. Akc. L. & 6. KADEN
K r a k ó w

I
D u n ajew sk iego 6. T el. 291. 

t ! Ż ąd a jcie  natychm iast o f e r t ! !

K a u k n  i w ychow anie. T a r z a d  mają ku Jus on v. Specja lista  chorób  ekór.iyoh i w e n e ry p *°* °g
w ....   “    —  o

_  u rs  h a ft - ręcznego oiaz 
naukę L e ju  i szycia 

rozpoczynam 16. marca, sz io- 
d » OLAXLll<, Sta>z'c»- 8. 
0 ' Z' a  Cbn ążc^.yrny. 810

I ‘ o s ;u !y  i jv  nt*e.

L b Ś W !C *>  Cfgz wnifiowaiii, 
młody, eaerg czay, ucz

ciwy, sumienny wykonawca 
obowiązków słu b iwycb, za- 

i.łowany w ieśn.ctw e zmie- 
i posadę zaraz. Borsukow- 

ski, Liwów, Barska li. 8398

p iczta PodOorc; Z łfc .ó w  
me do sprzeiania st.. zb 
drz wka owocowe (jablo' io)

830

Ops IJLichsit S a lp c t e j j
Lw ów  Pyketuska 17, ordynuje od 8«3 • ol* *-1

St a r s z a  osoba intohgau- | 
tna posi łkuje posad; do j  

Łrządu domu p id S. W. ; 
Aa ćmi o. 840

Wdow a jrjtdigęutna la 
37, z synkiem 7 letniem, 

znakomi‘a gosp dyni wiejska 
pracowita znająca d ib rz  t ku
chnię poszukuję zar/ąo gospo
darstwa. Moj-- być pomocną 
przy gospodarstwie ro nem. 
ńam  i, pod .Szczera Praca 
3 7 .,  831

| i , m a r z  zzillny zna się 
! ■  na robocie tap' :e;-skie.j i 
lakierniczej poszukuje posady 
r.a ordynarję. Zygmunt Petry- 

ki obszar dwo.-ski Żurawno.
821:

Hóźne.

I a js ta r rz y  w P o lsce  
Fkbryka wyiobów ko- : 

szykaiskich A. Koalew ioka - 
1 wów, Batorego 14 — p" ecu 
w ózki, k o ł| «k l i łń łk a  
dla dzieci, ko3ze, walizki, me
ble salouowe i ogrodowe 
w olbrzym im  w y b o r iu  
taniej juk w szą  dfzie.

Mieszkan ie  obszerne
odstąpię nabywcy domu 

z ogrodem, blisko tramwaju. 
W -kłlte p ta tn .z y  kaw iarni 
Europejskiej. 826

K u p r o  i {lirrze-iiiŁż.

T ran sm isje , kola paso
we, kamienie młyńskie, 

pasy, gurty po cenach kon
kurencyjnych poleca »P IL 0T r 
Lwów, B a orepo 4. 8183

bteinhaua, Lwów 
*>■*• Krasickich 18 a, po
leca ze składu kamienie 
młyńskie, francuskie sztuczne 
i naturalne. 601

M A J Ą T K U
realności, fabryki, sklepy, re
stauracje, kaw arr.ie. kabarety 
i t. p. w wielkim wyborne 
w rótnych p inktach Rzeczy
pospolite1, kupisz względnie 
sprzedasz za pośredn ctwem 
rząd. upowatn. Domu hau- 

dlowo-komisowego
„ V e i*4la -S te l© ‘£
jA, Marczewski i S-na-.
w Samborze.

Liczne bowiem i codziennie 
świeże uecenia wykonujemy 
natychm.asi dzięki bardzo li
cznym »g#ncjom w całym 
sraju. W nieoDsadzonych do- 
ląd micjscowośeiacn przyj
mujemy nadal agentów i wy- 
w adowców na bardzo korzy

stnych warunkach. 73

i i iy w a n e
“  precjoza, zluio,

sztuczne zęby 
srebru,

klejnoty, perły kupuje wy- . I 
płacając najwyższą wartość. 
Strauch, iubiler, Lwów, Le- j I 
gjonów 20. 8Ć84

n o s w d k u j a  s i ę  rzeielną, | 
“  docfod- ącą, lino ejącą 

o konale sprzątać pokojo c i  
7 rano. Sapiehy 6, III. piątko j I 
drzwi 8. 812

Fu te ra ł sk ó rzan y  na]
strzelbę do sprzedania, j | 

ul. Goł.;ba 7, II. p. na prawo 
od godz. 2 do 3 popoł. 818 1

Naw y mundur of.cersl 
płaszcz amerykański j e s t , 

Jo  sprzedania ul 29 Listo
pada 25/1. na lewo ad godz
1—3 popoł. M - 819

 ---------- —— I ----------------

D ostarczam y

zupełnie kompletnych, gotowych do piszczenia w ruch

wszelkiej biaijży z pełną gwarancją.

Towarzystwo akcyjne dla
zaScładów przemysłowych

Wiedeń I. Rynek 12. L istopada 10.
(Ring des 12. November 10}. 7389

I

(Wiener Internat: ar : ie Me%se>
1 9 . do Ż 5. F a r c a  1 9 2 2

m n c . r a  m m  m i n
d la  w szystk ich  b ra n ż , przeszło  
4000 w y staw có w  z Kralu i zag ran icy .

B liższe  in form acje  c c  d o ułatw ień  podróży i w skażą*  
niem  m ieszkań p izez  W ien er M e s s e  A. G., W ie t»  
M esse p a la st i p rzez  h on orow e p r z e d s ta w ic ie ls tw a  
w e L w o w ie : Polsko-B a>tyckie Tw o. d la  H and iij 
—  -7  & T ra n sp o rtu  S .  A. PI. Sm olki 4  — ~~~

Z D rakam i Polskiej poć zarządem Józefa Raczyńskiego we Lwowie, ul. Chorążczyzr.y 31. Redaktor oupowiedzi*ruy: TadwusZ Strodiskl.


